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Ostateczne przekreślenie niepodległości Grecji

Amerykański oficer szefem sztabu
rządowej armii greckiej

W. Brytania nie mycofa
swej misji z  Aten

LONDYN. (PAP). Wicepremier rządu greckiego Tsaldaris oświad­
czył, że „charge d'affaires St. Zjednoczonych wyraził zgodę na utwo­
rzenie grecko . amerykańskiego szt.,bu wojskowego dla walki prze­
ciwko oddziałom powstańczym’1.

Na czele sztabu stanie gen. Live- 
say, obecny kierownik sekcji wojsko, 
wej w amerykańskiej misji pomocy. 
Przyznając, że oficerowie amerykań­
scy zostaną przydzieleni do w szyst­
kich greckich formacji Jako doradcy, 
gen. Livesay podkreślił, że jego zda­
niem, „prędzej czy później znajdą się 
oni na polu walki".

Schumacher
premierem
» Westdeutschland ? »

BERLIN (P A P ). Dziennik „Taegli- 
che Rundschau" powołując się na arty­
kuł znanego publicysty amerykańskiego 
Lippmana pisze, że Schumacher prze­
widziany jest na przyszłego premiera 
republiki załthodnio-nieinieckiej.

Dziennik uważa, że Schumacher zło­
ży ł w  czasie sw ego , niedawnego poby­
tu w Ameryce pewne konkretne obiet­
nice. Ma on zaofiarować socjalistycz­
ny szyld reklamowy dla kapitalistycz­
nego przedsiębiorstwa pod firmą „W est­
deutschland".

ODWOŁANIE GRISWOLDA?

LONDYN (PAP). Grecka demo­
kratyczna agencja prasow a donosi z 
Aten, iż rząd am erykański zamierza 
odwołać szefa am erykańskiej misji 
pomocy dla Grecji — Griswolda. Po-: 
wodem odw ołania Griswolda ma b y ć ' 
fiasko am erykańskiej polityki gospo­
darczej w Grecji.

Jednocześnie ta sam a agencja po ­
daje, iż fakt utw orzenia wspólnego

„grecko - am erykańskiego sztabu ge- 
neralnego1' tłumaczony jest w grec­
kich kołach dem okratycznych jako 
wzmocnienie kontroli USA nad G re­
cją. Zdaniem tych kół jes t to  o sta ­
teczny cios d la  niezawisłości Grecji.

WALKI TRWAJĄ

LONDYN (PAP). Z Aten donoszą o 
ciężkich w alkach jak ie  toczą się o- 
becnie m iędzy arm ią pow stańczą, a 
w ojskam i rządowymi w południowej 
części Peloponezu i na  w yspie Samos.

W  pobliżu K astorii grecka armia 
dem okratyczna po raz pierwszy użyła 
artylerii górskiej.

LONDYN (SAP). Opublikow anie fo­
tografii żandarm ów greckich, trzym a­
jących odcięte głow y żołnierzy grec­
kiej armii ludow ej, stało się przy

czyną in terpelacji jednego z posłów 
Partii Pracy w Izbie Gmin.

W  im ieniu rządu odpow iadał w ice­
m inister spraw  zagr. — Mayhow, któ 
ry oświadczył, że W. B rytania po tę­
pia okrutne metody, stosow ane przez 
rząd gręcki. M ayhew  dodał, t e  zda­
niem min. Bevima, n ie może być obec. 
nie m ow y o w ycofaniu bryty jskiej 
misji w ojskow ej i policyjnej z Grecji.

Chłodne przyjęcie
o rę d z ia  Tzumana

przez Kongres amerykański
WASZYNGTON (SAP). Propozycje 

Trumana przywrócenia kontroli ccc i 
zarobków' oraz racjosiowania żywności 
przyjęto w kolach Kongreeu na ogół 
chłodno, natom iast komisje skw apli­
wie zaaprobowały projekt p raw do- 
rycznej pomocy dla Europy Zachod­
niej.

Z 10-ciu zaleceń gospodarczych pre­
zydenta jedynie 4 mają szanse na u- 
zyskanie aprobaty Kongresu. Dalsze 
cztery uważane są za wątpliwe lub

N oue trudności i d  pracach
konferencji londyńskiej

P o  kongresie socjal
Fierlinger pozostanie wicepremierem?

Rozszerzone
plenum  KCZZ
ui Wars/auiie

PRAG A (SA P). N ow o wybrany prze­
wodniczący czechosłowackiej Partii 
Socjalistycznej, Lauszman udzielił wy­
wiadu organowi młodzieży socjalistycz­
nej „Mlada Fronta".

Lauszman zapewnił, że pod jego kie­
rownictwem  partia nie zaniedba nicze­
go, co prowadzi ku wzmocnieniu Fron-

Dwie depesze
do Prezydenta R. P.

P rezyd en t R P  B ieru t o trzym ał 
w czora j dw ie na stęp u ją cej treści de­
pesze:

„Najserdeczniej dziękuję za miłe ży­
czenia, nadesłane z okazji naszego  
święta narodowego, ze sw ej strony 
Życzę z całego serca wiele osobistego  
szczęścia, a ziemi waszej najlepszego  
now ego rozkwitu. (—) Dr. Edward Be­
nesz."

„Il-gi Doroczny Kongres T-wa Przy­
jaźni Bulgarsko-Radzieckiej, obradują­
cy w Sofii, przesyła Panu, Panie Pre­
zydencie, najserdeczniejsze pozdrowie­
nia i życzenia tak sam o zdecydowanej 
i mądrej jak dotychczas polityki dla 
dobra bratniego Narodu Polskiego i 
słusznego stanowiska wszystkich, sło­
wiańskich i postępowych narodów.

Przewodniczący (—) Pavlov Tedor, 
Generalny Sekretarz (—) Diinitrow  
Petar."

tu Narodowego i ścisłej współpracy 
partii robotniczych.

Na pytanie, czy umowa między so­
cjalistami a komunistami z września 
b.r. zostanie utrzymana w mocy, Lausz­
man stwierdził, że cały zjazd uznał ją 
za obowiązującą.

PRAGA (SAP). W kolach politycz­
nych mówi się, że fakt obrania na prze­
wodniczącego P artii S ocja ldem okra­
tycznej — min. Lauszmana pociągnie 
za sobą rekonstrukcję gabinetu. Prze­
widuje się pewne przesunięcia na sta­
nowiskach ministrów, zajmowanych 
przez socjalistów.

O rgan młodzieży socjalistycznej 
„Mlada Fronta" sądzi, że Lauszman 
ustąpi ze stanowiska ministra przemy­
słu, natom iast wicepremier Fierlinger, 
b. przewodniczący partii, pozostanie na­
dal w rządzie na swym stanowisku.

Dnia 19 bm., o godz. 10 ramo, w Do­
mu K ultury Związków Zawodowych w 
W arszawie rozpoczną się 3-dniowe o- 
brady rozszerzonego plenum Komisji 
Centralnej Związków Zawodowych. W 
posiedzeniu wezmą udział: przewodni­
czący i sekretarze zarządów głównych 
związków zawodowych i ©‘kręgowych 
komisji związków zawodowych, prze­
wodniczący większych powiatowych 
rad  związków zawodowych i większych 
irad zakładowych oraz wybitni przo­
downicy pracy z górnikiem Pstrow- 
6ikim na czele.

W pierwszym dniu obrad przewod­
niczący KCZZ tow. Kazimierz W i'll a ■ 
szew ski wygłosi referait o 6ytuaciji 
międzynarodowej j postawne polskiego 
.świata pracy. Referat o współzawod­
nictwie pracy, jako dirodize do popra- 
U'y bytu klasy robotniczej, wygłosi se­
kretarz  KCZZ tow. W łodzimierz So­
korski. W  drugim dniu obrad, poświę­
conym omówieniu zagadnień organiza­
cyjnych, referat wygłosi sekretarz 
generalny KCZZ tow. Adam Kuryło- 
wiicz.

Dnia 21 bm. dyskusja, rezolucje i
zamknięcie obrad.

LONDYN (PAP). W  wyniku wtor 
kowego posiedzenia zastępców mini­
strów spraw zagr. w yłoniły się dwa 
projekty porządku dziennego przysz­
łej konferencji londyńskiej ministrów 
spraw zagr.

Jeden  p ro jek t został przedłożony 
przez A m erykę uzyskując poparcie 
W. Brytanii i Francji. Drugi projekt 
w swym pierw otnym  brzmieniu p re­
cyzuje radziecki punkt widzenia 
przedstaw iony już raz na początku 
obrad konferencji zastępców.

A m erykański p ro jek t porządku 
dziennego pod w zględem treści i ko ­
lejności przedstaw ia się obecnie jak 
następuje: 1) trak ta t pokojow y z Au­
strią, 2) spraw y gospodarcze, 3) u- 
stró j polityczny Niemiec, 4) trak ta t 
czterech m ocarstw , 5) granice Nie-

wręcz niepewne, natom iast projekt kco 
troli cen j wynagrodzeń oraz propozy­
cja racjonow aria żywności skazane 
są z góry na odrzucenie.

W ydaje się rzeczą pewną, i i  po­
moc dla Europy Zachodniej będzie 
uchwalona przez Kongres.

WASZYNGTON (PA P). Senator 
Taft złożył oświadczenie, w którym, 
ostro skrytykow ał treść orędzia p re ­
zydenta Trumana, odczytane w dniu 
wczorajszym na specjalnej sesji Kon­
gresu.

Taft określił orędzie Trumana, jako 
„dyktatorskie zapędy" Prezydenta.

*
WASZYNGTON (PAP), Przewodni­

czący Izby Reprezentantów M artin o- 
miec, 6) kw estia procedury przygoto- świadczył dziennikarzom, że odbył
w ania trak ta tu  z Niemcami. szereg konferencji z wybitniejszymi

Projekt St. Zjednoczonych — jak  j członkami Kongresu i na tej podsta- 
zazmaczył delegat am erykański jest .w ie wyraża opinię, że projekt prez. 
kompromisem w stosunku do Anglii J Trumana zostanie przez większość 
i Francji. I Kongresu odrzucony.

SPRZECIW DELEGATA ZSRR |
Przedstawiciel ZSRR nie zgodził się - 

jednak na usunięcie z porządku dzień 
nego raportu Sojuszniczej Rady Kon­
trolnej za , ostatnich kilka miesięcy.

Raport ten — podkreślił delegat ra . 
dzieckj — obejm uje zagadnienia t e - |  
go rodzaju,, k tó re  w dużym stopniu 
muszą zainteresow ać opinię publicz­
ną.

W  tych w arunkach zastępcy m ini­
strów  pozostali w dalszym ciągu w o­
bec dwóch różnych projektów  po­
rządku dziennego .

Cripps
nie iedzie
do USA

LO NDY N (SA P). Brytyjski min. 
skarbu, Sir Cripps zdementował pogło­
ski, według których miał jakoby udać 
się do St. Zjednooczonych, celem om ó­
wienia z amerykańskimi mężami stanu 

planu Marshalla.

Ogólne Zgromadze
potępiło reżim frankistowski

P r o b le m  p r z y j ę c ia
nowych członków

Szczere wyznanie Marshalla:

„Bez odrodzenia przemysłu niemieckiego
nie odbuduje się życie Europy”

Szkoła Partyjna

N. JORK (PAP.) — Sekretarz stanu Marshall wygłosił 
w Chicago przemówienie, pośw ięcone zagadnieniom, które 
znajdą się na porządku dziennym konferencji czterech minis­
trów spraw zagranicznych w Londynie.

stopnia
U V S 1

n

i, - . . .. .

P P S -o w cy  z  za jezdni  t rolejbus ów w  W arszaw ie  przechodzą  
obecnie szkołę par ty jn ą  I s topnia . Drugi od p ra w e j  —  p re le ­
gent tow. A lb in  B om bik z  D z ie ln icy  C zerniaków (Foto SAP).

M arshall podkreślił, że podstawą je­
go planu w sprawie Niemiec jest prze­
konanie, że „bez odrodzenia przemy­
słu niemieckiego nie nastąpi odbudo­
wa życia gospodarczego Europy". M ar­
shall uważa przy tym, że odbudowane 
Niemcy nie będą zagrażały Europie, 
o ile znajdą się pod odpowiednią kon­
trolą.

M arshall podał również, że na konfe­
rencji londyńskiej wystąpi ponow nie z 
planem układu 4 mocarstw w sprawie 
demilitaryzacji Niemiec.

ZAGŁĘBIE RUHRY

Podkreślając konieczność uruchomie­
nia kopalń i przemysłu Zagłębia Ru- 
hry, Marshall usiłował uzasadnić tw ier­
dzenie, że nie stanowi to niebezpieczeń­
stwa dla Europy. Mówca uważa bo­
wiem, że Zagłębie Ruhry nigdy nie 
znajdzie się pod wyłączną kontrolą 
Niemców. Rozwijając swą tezę, M ar­
shall wyraził przekonanie, że odbudo

N. JORK (PAP). 36 głosami przeciwko 5 przy 12 powstrzymujących 
się, Ogólne Zgromadzenie O N Z przyjęło uchwaloną uprzednio przez Komi­
sję Polityczną, rezolucję w sprawie reżimu frankistowskiego, z wyjątkiem 
paragrafu 2, który potwierdzał rezolucję zeszłoroczną.

Uchwalona rezolucja ogranicza się zatem do w yrażenia zaufania, iż Ra­
da Bezpieczeństwa rozpatrzy spraw ę reżimu gen. Franco, jeśli uzna, że sy­
tuacja w Hiszpanii tego wymaga.

Jakkolwiek kompromisowy tekst re­
zolucji ułożony został przez podkomi­
tet redakcyjny, można przyjąć, że mo­
ralnym jego autorem jest delegacja pol­
ska.

W krótkiej debacie przed głosow a­
niem zabrał głos ambasador Lange, 
który zaapelował do wszystkich człon­
ków O N Z o przyjęcie rezolucji zde­
cydowaną większością głosów. 

PROBLEM PRZYJĘCIA NOWYCH 
| CZŁONKÓW DO ONZ

N. JORK (PAP). Ogólne Zgroma­
dzenie O N Z na posiedzeniu plenarnym 

'uchwaliło rezolucję polską, zalecającą 
| stałym członkom Rady Bezpieczeństwa 
podjęcie narad w sprawie przyjęcia 
nowych członków.

rzystane dla dobra narodów europej 
skich."

W końcu Marshall wyraził pochwałę 
dla krajów, współpracujących z D e­
partamentem Stanu i krytykował poli­
tykę Związku Radzieckiego.

Literaci polscy w Moskwie
MOSKWA (PA P), Wczoraj wieczo 

rem w klubie literatów  moskiewskich

Ruch podziemny
uj JufB&nśś

odbyło się spotkanie delegacji Zwiąż 
ku Literatów Polek ich z najw ybitniej­
szym; pisarzami i krytykami moskiew­
skimi.

Wieczór zagaił znakomity pisarz ra ­
dziecki Simonow, w itając polskich go­
ści w imieniu pisarzy radzieckich.

W imieniu dclegacj

Niezależnie Od rezolucji polskiej, 
Ogólne Zgromadzenie przyjęło:

1 rezolucję belgijską o przedłużeniu 
kwestii przyjmowania nowych 

członków do O NZ — M iędzynarodowe­
mu Trybunałowi Sprawiedliwości w 
Hadze,

( rezolucję australijską, zalecającą 
1 Radzie Bezpieczeństwa ponowne 

rozpatrzenie podań Transjordanii, I r ­
landii, Portugalii, Włoch i Finlandii, 
oraz
o  rezolucję USA, zalecająca Radzie 

ponowne rozpatrzenie podania Au­
strii.
OŚW IADCZENIE WYSZYŃSKIEGO

Zabierając glos w czasie dyskusji, 
delegat radziecki Wyszyński podkreś­
lił, że Zgromadzenie urządza demon­
stracje na rzecz zwolenników faszyzmu, 
a odmawia poparcia tym, którzy w cza­
sie wojny bronili demokracji i w al­
czyli przeciwko faszyzmowi. Irlandia i 
Portugalia są państwami faszystow ­
skimi. Współdziałały one z faszyzmem 
niemiec. :m i włoskim. Oba t. kraje na­
dal popierają faszyzm, utrzymując 
przyjazne stosunki z Hiszpanią Franco.
Z tych powodów delegacja radziecka 
sprzeciwi się przyjęciu ich do ONZ.

polskiej zabrał 
sztuki — Leon

wane Zagłębie Ruhry będzie „wyko-kraju przez obce wojska.

TO K IO  (SAP). Japońskie koła rzą­
dowe potwierdzają wiadomości pocho- J 06 wicemin. kultury j sztuki - 
dzące z głównej kwatery generała Mac ! Kruczlk<>wEki, kt0Ty oświadczył 
Arthura, że reformy, wprowadzone 
przez sojusznicze władze okupacyjne 
w Japonii, są zagrożone przez przy­
bierający coraz większe rozmiary ruch 
podziemny.

Do organizacji należą głównie byli 
oficerowie marynarki i armii lądowej, 
którzy nie pogodzili się po dziś dzień 

przegi :ną Japonii i z okupacją ich

m. «n.:
„Przybyliśmy tutaj jako przyjaciele 

do przyjaciół, wyjeżdżamy, jako akty­
wni szermierze przyjaźni naszych n a ­
rodów, która jest fundamentem na­
szych losów historycznych".

Następnie krytyk literacki Żywow 
poinformował zebranych o tłumacze­
niach literatury j pocrji polskiej na ję­
zyk rosyjski oraz o zamierzonych no­
wych wydaniach.

M I E S I Ą C  P R O P A G A N D Y

„ROBOTNIKA" 
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Noma droga PSL
■»* IKOLAJCZYK1ADA" dobiegła 

„ I t I  końca. Ostatnie dwa etapy tej 
tragifarsy odbyty się w bieżącym ty­
godniu. Sejm jednogłośnie postanowił) 
wystąpić do Rządu o pozbawienie M'- 
kołajczyka obywatelstwa polskiego, a: 
Rada Naczelna PSL zatwierdziła usu­
nięcie go ze stronnictwa. Próby galwa­
nizowania politycznego trupa przez je­
go przyjaciół politycznych zawiodły. 
Mikołajczyk w kraju zyskał powszech­
ną opinię odstępcy, a zaciekła emigra­
cja, nie mogąc przeboleć jego eskapa­
dy do Polski, również odżegnuje się od 
tego podróżnika.

Posiedzenie Rady Naczelnej nowego 
PSL wskazało nową drogę stroanictwa. 
Józef Niećko — nowy prezes PSL, je­
den * najstarszych działaczy ludowych 
w Polsce, stwierdził: „Apeluję, by
każdy, komu nie odpowiada ta nowa 
droga.

. awie Palestyny osiągnięte
W. Brytania zaakcaptale okład, ieżeJi Zgromadzenie i. Z.

zatwierdzi go  większościq 2 /3  g ł o s ó w
Wojska brytyjskie maje, się wycofać
do 1 sierpnia 1S48 r.

N. J O R K  (P A P ). —  D e le g a c ja  ra d z ie c k a  i a m e ry k a ń s k a
o s ią g n ę ły  p e łn e  p o ro z u m ie n ie  w  s p ra w ie  p la n u  p o d z ia łu  P a ­
le s ty n y .  P o ro z u m ie n ie  o s ią g i r ę te  z o s ta ło  w  w y n ik u  o b ra d  
c z te re c h  p a i y tw  —  Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o , S ta n ó w  Z je d n o ­
c z o n y ch , K a n a d y  i  G u a te m a li.  P o ro z u m ie n ie  to  p rz e w id u je :

1 M a n d a t  b r y ty js k i  z a k o ń ­
czy  s ię  w  te r m in ie  u s ta ło -Bomba zegarowa

Tito j e d z ie
d o  S&łśi

S O F IA  (S A P ) —  Na zapro­
szenie rządu bułgarskiego 
przybędzie wkrótce do Bułgarii 
ju g o s ło w ia ń s k a  delegacja rzą­
d o w a  z m a rs z a łk ie m  Tito na 
cze le . W  Sofii podpisana zosta- 

u m o w a  o przyjaźni, wza-
mocne , wą administrację w Palestynie powie- J jemnej współpracy oraz wi©- 

- w y d a n ia , c h y b a  ć przedstawicieloin Polski, Norwe- n r7 v m ip rz u  o b u  naro­
że  R a d a  B e z p ie c z e ń s tw a  w y d a  gjii Urugwaju, Ouatemali i Islandii, j c z y s .y m  p rz y m ie r z u  obu naro- 
in s t ru k c je  p rz e c iw n e . ' Id ó w .

POLSKA ZAPROSZONA 
DO TYMCZ. ZARZĄDU 

W PALESTYNIE

B e z p ie c z e ń s tw a  u z n a  za  s to so w  | N- JORK. (SAP). Podkomisja ONZ 
n e  w y d a ć . W sz e lk ie  d e c y z je  ! zajmująca się planem podziału Palesty- 
, , nv. wniosła propozycję, aby przejscio- n ie
k o m is ji  O N Z  b ę d ą  p ra w o m o c n e  administrację w Palestynie powie
z c h w ilą  ic h  ......................... - h - h *  i

i r  m a g i s t r a c i e

iiudapeszte&lskim
lu[uu   . BUDAPESZT (PAP). W związku z

uruga odszedł na ubocze I zostawił wykryciem bomby zegarowej w gma- 
•obie czas, a może wcześniej, czy p ó ź - , chu magistratu budapeszteńskiego, wę- 
niej niejedno .obie rozjaśni, p rzetraw igierskie Ministerstwo Spraw Wew- 
I wykrystalizuje sobie pogląd, na bieg nętrznych opublikowało komunikat, 
apraw 1 być może stanie razem z n a - ; stwierdzający, że ten akt terrorystycz- 
mJ na nowej drodze*. i ny przygotowała grupa członków or-

lest to słuszne. Trudno przypuścić, ganizacji faszystowskiej „Wspólnota 
ażeby najbliżsi współpracownicy Miko- ) Węgierska", na czele której stall Ivan 
łajczyka przez noc nagle się zdemokra- ; Jaczko i Karol V izi. 
tyzowall tylko dlatego, te Ich wódz; Wybuch bomby w magistracie tmai 
ndekl Mikołajczyk wywierał przemóż- być sygnałem masowej akcji terrory- 
ny wpływ na swoich współpracownl-j stycznej. Bomba nie wybuchła z powo- 
ków aie ostatecznie są to Indzie do- j du defektu w mechanizmie. 
rośl{ którzy wiedzieli, co czynią. j Wyrokiem Trybunału Wojskowego 

Q, którzy jut dawniej występowali Jaczko 1 Vizi zostali skazani na karę 
przeciwko linii Mikołajczyka, prowa- śmierci. Wyrok został wykonany, 
dzą teraz PSL nową drogą. To Jest 
słuszne i zrozumiałe.

Na zakończenie obrad Rady Naczel­
nej PSL delegaci odśpiewali stary 
chłopski hymn bojowy, rozpoczynają­
cy się od słów: „Ody naród do boju 
wystąpił z orężem, panowie w stoli­
cach radzili". Naród wystąpił do bo­
jo o swoją suwerenność, o odbudowę 
swojego państwa, do boju o dobrobyt 
I o trwały pokój. Panowie radzą. Go­
rzej, że nie we własnej stolicy, ale w 
atolicach obcych.

Porozumienie zostało osiągnięte bez 
udziału W. Brytanii. Jednakże po u-
chwaleniu zalecenia na podstawie tego

n v m  m ip d z y  W . B r y ta n ią  a  k o - : porozumienia przez Generalne Zgroma 
m is ją  O N Z  i p o tw ie rd z o n y m  df en!e- klecenie takie będzie również 
p rz e z  R a d ę  B e z p ie c z e ń s tw a  -  w - W ™ * -  P °"lewa** 7 - . . delegat brytyjski oświadczył, że nie: 8 grudnia,
je d n a k ż e  n ie  p ó ź n ie j n iz  1 s ie r -  j,ę(jzje gję sprzeciwiał decyzjom Ge-I Przed odroczeniem 
p m a  1948 r . >Ve w s tę p ie  do  o d -  neralnego Zgromadzę 
p o w ie d n ie j  re z o lu c ji  G e n e ra l -  ) większością V% głosów 
n e  Z g ro m a d z e n ie  p r z y jm ie  d o ' 
w ia d o m o śc i o św ia d c z e n ie  W .
B ry ta n i i ,  ż e  w o js k a  je j  z o s ta n ą  
w y c o fa n e  z P a le s ty n y  do d n ia  
1 s ie rp n ia  1948 r .

2 N ie p o d le g ło ść  p a ń s tw a  t y  
d o w sk ie g o  i  a ra b s k ie g o  

b ę d z ie  o g ło sz o n a  w  d w a  m ie s ią  
ce po  w y c o fa n iu  w o js k  b r y t y j - ! 
sk ic h .

3 K o m is ja  O N Z  b ę d z ie  s ię  
k ie ro w a ła  z a le c e n ia m i G e­

n e r a ln e g o  Z g ro m a d z e n ia  i  t a k i ­
m i in s t ru k c ja m i,  ja k ie  R a d a

Cztery pokolenia Kruppów
zasilały tsnp@rla!!zsn niemiecki

NORYMBERGA (PAP). Na wniosek rodziny Kruppów popierały agresywna 
naczelnego prokuratora gen. Taylora, wojny Rzeszy Niemieckiej, produkując 
proces przeciwko 12 oskarżonym w .broń.
procesie Kruppa został odroczony do i Oskarżeni popierali Adolfa Hitlera

j i wraz z nim przygotowywali od r. 
tjum uc-r * v u . p r o c e s u  prok. j 1933 napastniczą wojnę. Koncern Krup- 
powziętym ’ Taylor złożył krótkie oświadczenie, w pa wpłacił na fundusz partii hitlerow- 

którym podkreślił, i i  cztery generacje I sklej około 6  milionów marek.

Podniesienie kultury rolnej
celem Zir. Samopomocy Chłopskiej

18 b. m. rozpoczęły w sali kom-1 cemimster Rolnictwa i R. R. ab. TJca- 
feireoicyjnej gmachu Związku Samoipo- j czow, prezco ,,Społem" tow. Żedkow-

Uznanie dla Ministerstwa Sprawiedliwości
za ogrcm prac ustawodawczych I szkoleniowych 

O b rad y  komisji^ )
skarbowo-budiefowej

N a posiedzeniu Kom isji Skarbo- i p rzew idu je  się, że zostaną one za 
w o - Budżetowej w  dn. 18 bm. roz- kończone w  roku przyszłym , 
patrywano budżet M inisterstwa Spra; REFORMA USTROJU
wiedliw ości.

mocy Chłopskiej obrady rozszerzonego 
plenum Zarządu Głównego Z. S. Ch.

W obradach wzięli udział: M^nicter 
Rolnictwa i R. R. ob. Dąb-Kociol, mń. 
nister Leśnictwa ob. Podedwomy, Wi-

Pracownicy sakr. ganer. OKW
otrzymali po weryfikacji

stałe legitymacje partyjne

siki. Przewodniczył obradom prezea 
Z. S. Ch. ob. Janusz.

Po przemówieniu Prezesa Z S. Ch. 
zabrał głos Minister Rolnictwa i R. R. 
ob. Dąb-Kooioł. Reforma rolna 1945 r. 
— mówił minister dała chłopom 6 miL 
400 tys. ha, ziemi, co dało cfk. 20 mi­
liardów złotych we wzroście rocznego 
dochodu mas chłopskich. Z kolei mów­
ca przedstawił słuchaczom osiągnię­
cia i  znaczenie Z. S. Ch., podkreśla­
jąc, iż jednym z naczelnych zadań ©- 

i becnych jasrt orgamizacija—Związików

Sprawozdawcą był tow. pos. D ą­
bek (PPR). Dochody M inisterstwa 
Sprawiedliwości są prelim inowane 
na sum ę 781.986.000 zL .wydatki na 
sum ę 2512 501.000 zL Przewiduje się 
pokrycie 32°/o w ydatków  własnym i 
dochodamL W stosunku do budżetu 
1947 r. suma wydatków jest wyższa  
o 56,7*/*, suma dochodów o 18,5"/•. 

KODYFIKACJA PRAWA

SĄDOWNICTWA
N astępnym  podstaw ow ym  zagad ­

nien iem , je s t re fo rm a  u s tro ju  sądów  
nictw a. Z ostał opracow any w stępny  
p ro je k t now ego u s tro ju  sądów  pow ­
szechnych i p ro k u ra tu ry . Z re fo rm ą 
u s tro ju  sądow nictw a ściśle się w ią­
że sp raw a uruchom ien ia  sądów  oby-

Od 1 października 1047 r. nastą­
piła znaczna podwyżka uposażeń  
dla sędziów, prokuratorów 1 aseso­
rów sądowych.

Kuch spraw: w  ciągu m iesiąca  
w pływ a około 70 000 spraw cyw il­
nych 1 około 40.000 spraw karnych  
i prawie w szystkie są załatwiana  
bez zaległości.

Mówca w nosi o przyjęcia prelim l 
nurza budżetu M inisterstwa Spra­
w iedliwości 1 zgłasza 4 wnioski 
zmierzające do podwyższenia o Tt 
m iliony tego budżetu.
N astępnie  tow . M in ister Św iątkow ­

ski i w icem in. C h a jn  udzielili odpo­
w iedzi na p y tan ia  posłów, po czym 
m in. Ś w iątkow sk i ponow nie zab ra ł

ni zostali przez Centralną Komisję W e-) branżowych i specjalizacja w prodiuk- 
~  ' oni pierwsze ;oji rolnej. Samopomoc Chłopska po­

winna czynić jak największe wysiłki, 
............................................. Z. S. Ch.

W gmachu CKW PPS odbyła się uro _
czystość wręczenia legitymacji człon- ryflkacyjną. Otrzymują
ków stałych Polskiej Partii Socjali- numery jednolitych legitymacji człon   ,
stycznej — pracownikom sekretariatu' ków stałych PPS, które w toku akcji, w celu rozbudowy komórek 

J .w _________xn___  : ivPfvtiVarvinM wnrnwfldznnt 109 tail a eia ftcjczeiblii Soecigeneralnego CKW, którzy zweryfikowa-

R ed . A

w atelsk ich .
D ążenie do dem okratyzacji s ą d ó w - , -  ,^ rTr.. . .

------------  n ic tw a  oraz b rak i persona lne  w śród ■ £ °* w Snraw led ll
N a p ierw szy  p lan  p rac  w  br. i  n a  -^a d r  sędziow skich i p ro k u ra to rs k ic h ,) p ę d n ik ó w  M ini* rs tw a  p i*

ro k  1948 w ysuw a się zagadnien ie  k o - skłoniiy M inisterstw o do u ruchom ię- > wości.   . .
dy fikac ji p ra w a  cyw ilnego o raz  k o - ; n ia  szkó! praw niczych , k tó re  kształcą I T ° w - !Jnin- *wią Budżetow e^
A y E tac ll p r , - »  * . r » . So Z cUUem 1 w  tty Ł „  p „ y !p ;, . „ nym  t a * * . -
styczn ia  1947 r . zo stała  ukończona w , n a  gędziów i p ro ku ra to rów . J e a -  
całości u n if ik ac ja  p raw a  cyw ilnego n a  ta k a  szkoła pow stała  w  Łodzi,
w  Polsce. O becnie opracow uje się d ruga  _  w e W rocław iu. W , g ru d n iu  j -  - „
złączenie przepisów  ak tów  u n if ik a - . br. zostan ie  u ruchom iona tr z e c ia ; " a r - 1J n rrv  .-d a c h
cyjnych  w  je d o n .jo d d .h ty  kodeks cy szkola p raw nicza w  G dańsku, a  na t a T a J n i a l a

o u in a n ie  konieczności umieszczenia 
w  budżecie k red y tó w  dodatkowych  
w  w ysokości około 350 m ilionów zL

ir W arszawie
W c z o ra j p r z y je c h a ł  d o  W ar-

Wybitni specjaliści
angielscy 
w  J P o l s c e

weryfikacyjnej wprowadzone zostaną aa  szczeblu gminnym. Specjalną wagę 
w całej Partii. I posiada zagaidnienie dalszego uspołecz- j

Uroczystość wręczenia legitymacji za o*™® spółdzielczości na wsi w kie- [ 
gaił sekretarz CKW PPS, tow. Reczek,! ™nilcu udostępniana korzystania z  jej . 
stwierdzając, że otrzymanie legitymacji dobrodziejstw szerokim rzeszom naj-
członka stałego Partii nakłada na każ- btwkiMjazycJi rodrików. Minister swró 
dego pracownika sekretariatu generał-1 c« uwagę na konieczność rozbudowy 
nego CKW obowiązek dawania p rzy-. przemysłu rolnego, co w konsekwen-

mrro-ara knrpsnondent amerY-! Wadu ofiarności i wytrwałości w pracy ,*H uniemożliwi mamolwuujtwo 
PoK ^iW a“ tow  red. U* PartiI- W stosunku do pracowników dwlriów wieidtfch.

K ań sk i >>K ‘ ,CKW — Centralna Komisja Weryfika- Po przemówieniu ministra Dąb-Ko-
S te fa n  A rskL  i cyjna stawiała przy przyznawaniu im ' cioła, prezes „Społem" tow. Żerkow-

• legitymacji członków stałych PPS e&j zobrazował ogólny roziwój epół- 
szczególnie wysokie wymagania p o d , dzieJczoścd, podkreślając osiągnięcia i 
względem pozioma ideowego 1 polltycz- | poważny wiklad w tej dziedzinie Zw. 
nego oraz wyrobienia organizacyjnego.! Samopomocy Chłopskiej.

Krótkie przemówienie o zadaniach) Po przyjęciu prze® plenum reguła- 
pracowników CKW wygiosil sekretarz nm u obrad i powołrolu komisji wnio- 
CKW, tow. Ćwik. „Pracow nik sek re ta -; sikowej, Geaieralny Sekretarz Z. S. Ch. 
riatu generalnego — stwierdził tow. ob. Bodalski ztożył sprawozdanie

c j j u j w i j .  »» j ' - j —  ----------*    -  -  1 a 1 • •  — u— ----------- —■’" 'i  — ---------

w ilny. W bieżącym  ro k u  rozpoczęła początk u  1948 r. — w  T orun iu  i Jó -  
rów nież dzt.łałn® ść kom isja  pow o- Zefow ie pod W arszaw ą. E n . 3 stycznia 
lan a  do skodyflkow ania p raw a  k a r - , roZpocznie się w  Łodzi p ierw szy k u rs  
nego. Jednocześn ie  prow adzone są ; sędziow ski. W k w ie tn iu  1948 r. zo- 
p race  n a d  po lsk im  p raw em  m orsk im  j stan ie  o tw a rta  A kadem ia P raw n icza  

       ~ ~ j z  2 -ie tn im  okresem  nau k i d la  k a n ­
dydatów  n a  odpow iedzialne stanow i­
ska.

Staraniem British Council przybywa 
w  tym miesiącu do Polski w ybitny 
specjalista i działacz ruchu spółdziel­
czego na terenie W ielkiej Brytami, 
Mr. H amstok, k tó ry  w  czasie sw ego 
pobytu w  Polsce w ygłosi szereg od­
czytów  o ruchu spółdzielczym i je g . 
rozwoju na terenie AngliL W  grudniu 
przybędzie do W arszawy pref. inż 
Lany — ekspert bryty jskiege m ini­
sterstwa odbudewy, k tó ry  w  czasie 
pobytu w  Polsce studiow ać będzie | 
polskie m etody p racy  przy  odbudo­
wie. W  tymże m iesiącu  przybędzie 
do W arszaw y jeden  z n a jw yb itn ie j­
szych chirurgów  bry ty jsk ich , d r C ar- 
m achael, k tó ry  pragnie naw iązać kon­
takty z polskim św iatem  lekarskim .

W  bieżącym  roku akadem ickim  wy 
jechało  z Polski do Anglii 16 s ty p en ­
dystów, w tym 3 lekarzy, 1 architekt, 
1 technolog, 2 adw okatów , 1 m atem a­
tyk, 1 ekonom ista, 1 oświatowiec. 

S typendyści studiow ać będą przez 
okres jednego roku na najlepszych u-
czełniach angielskich jak London 
University, Cambridge, O xford i t  P-

Ćwik — jest nie tylko wykonawcą po­
leceń władz naczelnych Partii, ale rów- 
cześnie świadomym celu działaczem, 
żołnierzem na posterunku walki o so­
cjalizm".

T .w . Ćwik wyra2 fl przekonanie, że 
otrzymanie legitymacji stałych będzie 
dla pracowników sekretariatu nowym 
bodźcem do dalszej owocnej pracy dla 
Partii.

Po uroczystości wręczenia legitymacji 
w Imieniu kola PPS przy sekretariacie,

I generalnym CKW zabrał glos sekretarz 
koła, tow. Zieliński, który oświadczył, 
że tow arzysze, pracujący w  sekretaria- _ 
cie generalnym, godnie reprezen tow ać ' 
będą PPS-owskie ideały.

działalności Związku Samopomocy 
Chłopskiej za  czas od 1 czerwca do 
1 listopada 1947 t.

Czescy geście
m Katoiricach

W poniedziałek  przybyli do K ato - 
p ro -; w jc goście czescy rep rezen tu jący  p re ­

zydium  K ra jow ej R ady N arodow ej 
O bw odu M oraw sko -  O straw skiego 
z p rzew odniczącym  K rajow ej R ady 
N arodow ej p. V lad im irem  C ham ra- 
dem  n a  czele. W śród 36 gości czes­
k ich  ̂ a j  du je  się rów nież Józef K o­
ta s  p rezes C en tra lne j R ady N arodo­
w ej m iasta  O straw y, byty  gófnik, 
k tó ry  w  czasie okupacji b ra t czynny 
u dzia ł w  czesko - słow ackim  ru ch u  
oporu.

Goście zw iedzili O święcim , k tó ry  
w y w arł na  n ich  w strząsa jące  w raże­
nie.

g r o d z k ic h . O koliczność ta zaistniała 
nagle, poniew aż M inisterstwo Bez­
pieczeństw a Publicznego przekazało 
obecnie te areszty M inisterstwu Sprs 
w iedliw ości.

UZNANIE ZPP8  
D yskusję rozpoczął tow . pos. Schul 

d en fre j, k tó ry  w  im ieniu Sejm owej
M inisterstw o Spraw ied liw ości p rze  j K om isji P raw niczej 1 R egulam inow ej 

ję ło  od M in iste rstw a  B ezpieczeń- ; postaw ił sp raw ę 1070 ap likan tów  są - 
stw a Publicznego trzy  zak łady  po- j dow ych, w nosząc o zerw an ie  z sr -
praw cze d la  m łodocianych w  S tu - 
dzieńcu, K cyni 1 K oźm iniu. P ro w a­
dzone są  w  n ich  szkoły zaw odow e i 
w arsz ta ty . B rak  jes t w  te j chw ili do ­
m u popraw czego d la  dziew cząt, k tó ­
ry  M in isterstw o zam ierza uruchom ić.

G łów na K om isja B adan ia  Z brodni 
N iem ieckich w ydała  3 tom y b iu le ty ­
n u  z fo tografiam i dokum entam ym i.

N IE MA ZASTRZEŻEŃ 
O m aw iając poszczególne pozy­

cje p relim inow anego bndżetn  M ini 
s te rs tw a , spraw ozdaw ca ośw iadcza, 

1 4e nie budzą  one żadnych zastrze 
żeń.

KRAJU
ŻEG LUGA NA ODRZE 

U PAŃ STW O W IO NA

„Polska  Żegluga na  O drze", k tó ra  
dotąd  s tanow iła  spółkę sam orządów

Polskie Towarzystwo Ekonomiczne
obraduje uj S op ocie

W Sopocie odbył się Z jazd P o l- i ukazały  się w  ciągu osta tn ich  10 la t, 
skiego T ow arzystw a E konom icznego.! podrę& n ik i ekonom ii d la  szkół w yż- 
O brady  zagaił prezes Z arządu  G łów - 1 szych. W toku  są p race  nad  po l­
nego prof. E. L ipiński, p roponu jąc  n a  skim  w ydan iem  „K ap ita łu " M arksa
przew odniczącego prof. T aylora . T ow arzystw o urządziło  szereg od-

Po lsk ie  T ow arzystw o Ekonom iczne , CZy t(jw  w yb itnych  przedstaw icieli 
posiada sześć oddziałów. P row adzi j n)t,llrl po lsk iej. A kcja  ta  będzie p ro- 
dziatalność naukow ą poprzez akcję  | wai3zona w  dalszym  ciągu w  posze- 
w ydaw nlczą, odczyty, p racę  w  se -■ j rozm iarach.

w  « » •  * * *  *  » « * > «  
S n e m  T o w rz y s tw a  I M  k m - !  J ” “ h“  '‘’" ' • “[ J 1' , ‘” a  O uclw ik.

K om isja  W ydaw nicza opublikow a- t
ła  już szereg p rac  naukow ych. P lany  . W?' rzyStWa'
w ydaw nicze T ow arzystw a o b e jm u ją ; Po re fe ra tach  spraw ozdaw czych, 
m. inn szereg tłum aczeń najcenniej-1  prof. T ay lora  i prof. L ipińskiego roz 
B ych  dzieł ekonomicznych, które w inęła eię obszerna dyskusja.

   o  z e r w a n ie  z  s y ­
stemem aplikacji b e z p ła tn e j  ,i o pod  
wyższenie u p o s a ż e n ia  a p l ik a n tó w  pla 
tnych z 4.500 zł m ie s ię c z n ie  do t u ­
m y  7.000 zł.

Tow. pos. R apaczyńskł w yrazu w  
im ien iu  Z PPS uznanie M inisterstwu  
Spraw ied liw ości za ogrom prac usta  
w odaw czych i  szkoleniowych, jakie 
M in isterstw o  w ykonało dotychczas 
i ma w  dalszym ciągu zamiar kon­
tynuow ać, •

WSPÓLNE POSIEDZENIE  
KOM . PLANU  

GOSPODARCZEGO I SKARB.- 
BUDZETOW EJ

W dniu 18 b m . o d b y ło  się w s p ó ln e  
posiedzenie K o m is j i  P lanu Gospodar 
czego i S k a r b o w o  - Budżetowej pod 
przewodnictwem to w . p o s ła  K rygie- 

! ra  (PPS).
PARYŻ BEZ CHLEBA j Rządowy projekt ustaw y o  po­

s t  M VX -mmmm MM-.— . —  — -—  PARYŻ (SAP). Paryż jest wciąż bez większeniu ogólnej wartości tnw esty.

PARYŻ (PAP). W ciągu poniedziałku Reynauld konferował Z E r S ć ^  na u z a s a d n i ł c i e ś l a k
z Queuille, przewodniczącym frakcji parlamentarnej radykałów, z Lecourt, 4 _ . 14. 4 chc;alo wg (SL). R eferent wnosi o p odn iesien i
przcdslawicie'.em MRP i wreszcie z Lussy przewodniczącym grupy frak-; * 0wać towaru Większość pie- sumy preliminowanej na inwestycje
cjl parlamentarnej SFIO 1 z Michałem Clemenceau, członkiem prawicowej ^ to.rek 5 P j im po^ow ane z zagranicy o 6 m lltar-
..Republikanskiej Partii W oła^ci". Reyuarłd należy obecnie do tej ostał- j ^ r n  J ^ m e ^ y  wzbuJ  d6w z l  w związku ze zmianą syste-

Queuille oświadczył, że jego rozrno- j rzenie waa-z wzrast.a ' g ^ ^ ^ b ^ a l i  posfowie: Sad'ow-
wy z Reynauld dotyczyły kwestii ulwo-1 -dnego £  L i ń s k i  T rankow sk i i  przedsta-
n l u a u 3 a Wń t"g O C,ProP; ; A *  o- wiciel Urzędu Planowania, komisja TollT Paryskie*° wie!kie P°ruszeniC- skarbowo - budżetowa p rz y d a  ust.
odmówił jeszcze ostatecznie ewentual-) Spodziewane są dalsze strajki. wę. ______________
nego przyjęcia stanowiska premiera, ' '  -

Kryzys rządu BamAera dajrzewa
W  Paryżu krak chleba I

nie partii.

Szczecina, P oznan ia  i  W rocław ia 
oraz przem ysłów  w ęglow ych, h u tn i­
czego, cem entow ego 1 naftow ego, za­
stan ie  z dniem  1 stycznia 1946 r. u -  
państw ow iona.

N a mocy um ow y hand low ej po l­
sko -  czechosłow ackiej p rzedsięb io r­
stw o w spółdziałać będzie z  czecho­
słow acką „Spółką O drską'

C H ŁO PI

jeżeli „zwróci się o to prezydent repu­
bliki” .

STRAJK GÓRNIKÓW
PARYŻ (PAP). Sytuacja strajkow a 

we Francji uległa w ciągu ostatnich 48 
godzin znacznemu naprężeniu.

We wtorek po południu w okręgach 
Nord i Pa3 de Calais strajkowało już 
150 tysięcy górników. Strajk rozszerza

Z ostatniej chwili

Gzeciiosłowacja-Pfllska 12:4
PRAG A. (tel. w ł) .  P rzy  wypolnio- 

r m o p l  iou tysięcy gunuauw. ,u a j«  « c j do ostatn iego m iejsca sali prą.

ELEK TR Y FIK U JA  SWE ZAGRODY »1™»IOW.«, d0 . , c b c m  b“ S » S

Howe szyby
stw ow e zaw ody boksersk ie  Polska 
Czechosłow acja.

W w adze m uszej M ajdloch (Cz.) 
niczaslużenie v  y g ra i na p u n k ty  z 
Sow ińskim  (P.).

W w adze koguciej: Z ach ara  (Cz.) 
pokonał na p u nk ty  B azarn ika  (P ). 

Z jednoczenie P rzedsięb iorstw ; \y 'p ió rk o w e j: A ntkicw icz (P.) w y-
W iertnicżo -  G órniczych P rzem ysłu  gra) zdecydow anie n a  p u n k ty  z C ho­

dakiem  (Cz.)
W w adze lekk iej: R adcm acher (P.) 

n iezaslużsn!e p rzegrał z P e tr in ą  (Cz). 
W w adze półśredn iej; C hychła (P.) 

YMCA w  W arszaw ie ,' szy szyb pow ojenny, zaproiektow ony pokona! na  punk ty  K oudelę (Cz.).
.  . . j  — :  —. —.

We wsi M ałocin, w oj. pom orskie 
chłopi sam orzu tn ie  pod jęli in ic ja ty ­
wę ze lek try fikow an ia  w łasnych  za­
gród, pow ołując do życia grom adzki 
kom ite t e lek try fik ac ji w si. R olnikom  i
m ałocińsk im  przyszło z w y d atn ą  po -! J C T  J E € 5
m ocą Z jednoczenie E nergetyczne Po  ”  
m orza.

G OŚCIE CZESCY 
W P O L S K IE J YMCA W ęglowego bu d u je  obecnie 30 róż-

O d k ilk u  dn i baw ią  w  Polsce na  nych szybów  dla kopalń  węgla, 
zaproszenie P o ls k ie j . YMCA, trze j P ierw szy z nich  pow staje  w  B ojko- 
czotowi p rzedstaw iciele  C zechosłow ac w ie n a  zam ów ienie kopaln i „Sośni- 
k iej YMCA. k tó rzy  odw iedzili O gni- ca” pod G liw icam i. Będzie to p :erw - 
ska Polskiej
Łodzi i G dańsku, w yrażając  duże u -  ; w  całości w raz  z urządzeniam i po­
znanie d la rozw oju P o lsk iej YMCA w ierzchniow ym i przez polskiego in - ( 
w  okresie  pow ojennym , * rn lera  i technika.

W w adze średn ie j: T orm a (Cz.) 
zwyciężył Szym ankiew icza (P.) trze­
ba  jednak  stw ierdzić, że Po lak  spisał

się bardzo dobrze, byl równorzędnym
partnerem , zwłaszcza w  I rundzie.

W w adze półciężkiej: Szymura (P.) 
p rzegrał n iezasłużenle * N etuką (C*.). 
Zw ycięstw o to absolutnie nie odpo­
w iadało przebiegow i walki.

W wadze ciężkiej: Rademachor
(Cz.) zw yciężył KHmeckiego (P.). W 
ten sposób w ynik spotkania ustalił 
się: 12 : 4 dla Czechosłowacji.

Sędzia ringowy Foray (Węgry) po­
pełni! szereg błędów, krzywdzących  
Polaków , spo tykając się z  licznymi 
p ro testam i ze strony  pubiictnoścL  

W rozm owie z prezesem PZB B ie­
lewiczem  dow iedziellśm j się, te  na 
zw ycięstwo zasłużyli także: Szymura, 
R adem acher oraz B azarnik . W edług 
zdania prez. B ielew icza w ynik  spot­
kan ia  pow inien brzmieć 1 0  : 6  dla 
Polski.



Kr. 355 „ R O B O T N I K " m m i

113
LIKWIDACJA LOKALNEGO 

BEZROBOCIA 
W  caas<>pi'kni« „GospodaAa 

Etanowa" matdajemy artykuł na 
temat Likwidacji lokalnego bear 
roboda, któtrc to zagadnienie wy 
mag* rychłego rozwiązania., cc 
1cm produkty^ ' r̂acji ok. 100 tys. 
bezrobotnych. Skład społeczny

KOMIWOJAŻER NIEMIECKIEJ
P o p o iu rocie  Schum achera as A m eryki

(KORESPONDENCJA WŁASNA R O B O T N IK A ”)

WAŚSIiMiesiqrclin vH V I propagandy
»Rob$Jnika«

tych bezrobotnych 
s% jak n astęp u je :

Berlin, w listopadzie.
K URT Schumacher. przewodniczący 

SPD, który przed miesiącem opu- 
Icit Berlin samolotem doradcy generał* 
Clay‘a, amabasadora Roberta Murphy, A f a r i a n  P o c f k o w l i S s f dprzedstaw ia (powrócU niedawno ze Stanów Zjedno­
czonych. Do kraju klasycznego kapita-

! Uzmu pojechał w towarzystwie swego skandynawską nasz komiwojażer w y-; spansji „Wall Street*

list* 1 jako tald wróciłem do Niemiec"— 
powiedział na wiecu Schumacher, jak 
gdyby pragnąc w ten sposób zamknąć 
ust* tym ępośród własnych towarzyszy, 
którzy nłebardzo przychylnym okiem 
patrzyli na jego zamorską wycieczką. 
Łatwa i prosta jest droga do nlemiec- 

Niemczech (kiego szowinizmu. Al# czy po to prze-
a} ©fcoio 99 proc. stanowią berro-1 doradcy prasowego* Fritza Heine. To-; głosił oczywiści# wielkie przemówienie ; oraz pozyskania Ich dl# nowego planu sz||jmy cierniową drogą bestialstwa 
botisi za w o d o w o  nie wykwaUPko- warzysz* krasomówczego demagogs i  do swoich swolenników w berlińskiej przemysłowego, który wczesną wloeną1 niemieckiego. aby usłyszeć z nst poli- 

bexrobot- pierwszej wyprawy a* Londyn, Erich sali „Neu* Welt", nie Ucząc różnych zamierza realizować general Clay Po tyka, mi#nlącego się socjalistą" sio*wani; b) znaczne 
nych zajeJ*strow - , - h

w a i-oj w j ui u -  y »*— j u, wi iv u -----------------  • » / , w J
stanowią Olleohauer I Willi Knothe, tym razem wywiadów I wypowiedzi dla prasy nie- powrocie s Ameryki Schumacher —

jak to słyszeliśmy na konferencji praso­
wał w siedzibie SPD — całkiem wyraź­
ni# wystąpił w charakterze emisariusza 
amerykańskiego kapitała, działającego 
kosztem jedności robotniczej I demo­
kracji niemieckiej. Jego ukłony pod a

w a, godne mówców Trzeciej Rzeszy 71

N ie n a w iś ć  d o  Z SR R
Q  STATNIE przemówi tal# Scłrama- 

ebera przepojon# było taką niena­
wiścią d o  Zwlązkn Radzieckiego, tak ą  
bezwzględnością wobec komunistów,

kobiety — w niektórych miejsca- nie wzięli udziału w eskapadzie „wo-; mieckiej I światowej, jakie mn zorgani- 
wośdEck proc. bezrobotnych ko- dza“ SPD. Pierwszy dlatego, te nie \ *°wsł „podręczny" Heine.
Wet przekracza 7.0 proc, ogólnej zgadza się z linią Schumachera na od. Generał Clay na ostatniej konferen-
Oośd bezrobotnych. jdnku propagandy proamerykańsklej, cji prasowej w Berlinie wręcz zapowie*

Bezrobocie to ma w zasadzie cha., grawitując raczej do polityki brytyj- 4*lał krucjatę prasową przeciwko ko­
rektor bezrobocia lokalnego, a  w | sklej w Niemczech, Jako tuba labourzy- munizmówi, a jego szef propagandowy
niektórych ośrodkach me c e c h y ,  stów. Knothe zaś _  przewodniczący płk. Tez tor, caczyl nawet wyjaśnić, że dresem 2ydów amerykańskich były ty!
•tan i chronicznego, odziedziczone- S P D  w Hesji, rebeliant ostatnich narad wirze tej kampanii skierowane będzie ko sręcsnym chwytem politycznym. W  ■*» «iy«Mhśmy
no teuzcza no okre.1# zaaleabeń we Frankfurcie, które zakończyły się Jeanie przeciwko reżimowi sowieckie-; przyjętym zreezU grobowym mflcze*, * £ £ ?

usunięciem go z kierownictwa partii na ni u, nie dotykając spnrw naród n roeyj- nlem na wiecu. Wręcz inna atmosfera * 0TOC •"7 C" nowycn szeww, scfiuma- 
rzecz „schumacherowea" Zinr.a, mini-: skiego(ł). Schumacher zgodnie s tym ; zapanowała na sali, gdy mówca wystą-!e ~  i** ***“7 neofita — okazał się 
stra sprawiedliwości rządu heskiego — ! natychmiast wprzągł się z własnej woli pił raz jeszcze przeciwko odszkodow*- i ił .wszy m piewcą amerykańskiego !m- 
wyraźnia oświadczył, li ma dość wo-'(J*k mówią wtajemiczeni, u  poradą; niom oraz przeciwko granicy na Odrze. P^tUzniu od samych Amerykanów, 
dzłnia za no# i dyktatury Schumachera swych wpływowych przyjaciół w Ame- Używał tu chwytów I argumentów, god * 
w partii. Opozycjonista Knothe po- i ryce) w rydwan amerykańskiej wypra- 
większyl w ten spoeób poczet p rzed w : w7 krzyżowej przedwko ZSRR. 
ników Schumachera w SPD i  Hógne-j J3yć komunistą czy socjaldemokratą

po Jeszcze pa okreate zaniedbań 
strukturalnych 1 gospodarczych.
Ministerstwo Op. Społocmei 

•wraiz z  CUP powzięły następują­
ce feocBd, celem rozwiązani* te 
® o pmobdemut

i) prscŁnar./oftO znaczne środki 
finansowe na akcją szkolenia zawo. 
dowego beerobotnych) uzyskane 
tą drogą kwalifikacje zawodowe u- 
snożUwią -bezrobotnym otrzymanie 
pracy)
3) prowadzi sfą akcją przeoomenla 
bezrobotnych z miejscowości, w któ 
rych nie ma możliwości Ich zatru­
dnienia do miejscowości, w których 
•ą wolne miejsca pracy, szczególnie 
na Ziemiach Odzyskanych.
I) rozładowywanie bezrobocia ko­
biet, które w wl?Su miejscowoś­
ciach występuje w dużych rozmia­
rach, prowadzi się dwoma sposoba­
mi!
S) przez stwarzanie dla bezrobot­
nych kobiet, po uprzednim lcb 
przeszkoleniu zawodowym, nowych 
możliwości zatrudnienia, przeważ­
nie w postaci spółdzielni pracy wy­
twórczej w takich działach wytwór, 
ezoścl, które są gospodarczo uza­
sadnione;

j b) przez przeznaczenie 1 zarezerwo­
wanie dla kobiet wyłącznie, wzgląd 
nie w większym stopniu niż dotąd, 
pewnych zawodów 1 działów produk 
'«Ji oraz usług, które dotychczas wy 
fconywane były w przeważnej mie­
rze przez mężczyzn.

przejednanych przeciwników jednolite 
go frontu partii robotniczych.
Na rozkaz USA
r  EDWO dotknąwszy ziemi nietnłec-*
Lt klej, Schumacher obwieścił, że uda­
je elę do Sztokholmu, aby tam przed­
stawić socjalistom szwedzkim swoja 
sukcesy amerykańskie. Przed wyprawą

Nowe traktory
z Czechosłowacji

Do Polski nadeszła ostatnio pierw­
sza partia zamówionych w Czecho­
słowacji traktorów. Partia ta, liczą­
ca 600 sztuk, rozprowadzona będzie 
przez Zw. Samopomocy Chłopskiej 
po poszczególnych województwach, 
ze specjalnym uwzględnieniem wo­
jewództw zachodnich. M. In. woj. 
szczecińskie otrzyma 200 maszyn. 
Traktory są wyposażone w części za­
mienne.

Przybliżone wyniki 
akcji koncesjonow ania  handlu

WecHtojt o ldkom p! rtn y ch  je* 
izcze i przybliżonych danych o  
trzym anych prze* saimorząui gos* 
p a d a re ry  .obowtigwtk ub iegan ia

Podziękowanie
7-.— Koła Poccrtowe-T eilaknuMoś- 

fcacyjoego b. Więźniów Palkyoznych 
HitleTW,dcid3 Wiązie* 1 Obozów Kon­
centracyjnych ekJada tą drogą najser- 
deczniejeze podziękowanie Iow. min. 
Kszamifsraowl Rue&nśiowi n* pomoc w 
poetac) odzieży dla członków t pod- 
•piecOTiyoh pocztowców.

rem. Urlkhem, Ostrowskim ł Eber- j—• powiediiał na wiecu Schumacher 
hardtem na ciele, któriy utworiyli przy oklaskach swych swolenników — 
niejako blok południowo - zachodnich osnacia dziś w Niemczech to samo, co 
Niemiec przedwko dyktatorskim zaku-, brć Rosjaninem lub Niemcem". Wldoca- 
som BerUna i Hannoweru, twierdzy nie- ni# protektorzy amerykańscy s AFL,

' którzy podejmowali Schumachera w 
Ameryce, łklerowall jego temperament 
polityczny na „właściwe" tory. Schu­
macher stanął na czele kampanii anty- 
sowieckiej w Niemczech, przekreślają­
cej jakiekolwiek moźłiwośd porozumie­
nia się dwóch odłamów niemieckiej kla­
sy robotniczej. I to właśnie w obliczu 
bezrobocia, głodu i zimna, w obliczu 
konferencji londyńskiej, która m. in. 
będzie miała za cel kontrolę postępów 
demokratyzacji Niemiec

P o c b tr a ły  r e a t c j o n is t ó u j
S ŁOWA, które słyszeliśmy na róż­

nych wiecach Schumacher* po jego 
powrocie ze Stanów Zjednoczonych, 
potwierdzają raz jeszcze opinię, że po­
lityk ten jest zupełnie stracony dla de­
mokracji niemieckiej. Uważany on być 
może dziś za szowinistę i nacjonalistę 
niemieckiego, wynoszonego pod niebio­
sa przez najbardziej zaciekłych reak­
cjonistów w Niemczech. Protektor Jun- 
krów pruskich, którzy znaleźli schro­
nienie w brytyjskiej strefie, osławiony 
minister wyżywienia Schlange-Schó- 
ningen, nie bez racji . wyraził się o mo­
wie Schumachera, że „możemy SPD 
tylko życzyć, aby w otwartej walc# 
przeciwko komunizmowi i lewicy socja­
listycznej, udało jej się zostać pozy­
tywną partią robotniczą". Co kapitał 
niemiecki rozumie pod nazwą „pozy­
tywna partia robotnicza", zorientujemy 
się łatwo, jeśli przypomnimy sobie, że 
l Hitler partię swoją określał jako — 
„robotniczą". Pochwała reakcjonisty

re 4 ąu Ullivll lv W | „ . # -
nych Ooebbelsa: „Koniec końców, mol Schumachera. Tt ierzą, że uda bn się i 
panowie, 70-mii!onowy naród musi mieć F“° mocś *eS® polityka wprowadzić tro- 
jakąś przestrzeń tydową (a więc znów J***W«go ko^a do szeregów klasy ro-

Nagroda
Literacka
W a r s z a t u y

Uchwałą wczorajszego plenum 
StoŁ Rady Narodowej została usta. 
nowiona stała nagroda literacka m. 
Warszawy w wysokości 200 tysię­
cy #*•

Będzie ona przyznawane w każ­
dą rocznicą utworzenia Rady za 
najlepszą pracą literacką prozą 
lub wierszem, związaną * dzieja­
mi walki stolicy i Jej mieszkań­
ców z hitlerowskim najeźdźcą lub 
poświęconą pracy ludu Warszawy 
przy odbudowie stolicy.

„Lebensraum"!), albo „musimy walczyć ,bo,n!c*«i- i***"* wierM<*i
na wschodzie o każdą plędż zlemL." , możliwość socjalizacji i równych praw 

„Pojechałem do Ameryld jako socja-,(ło ch,ebł- Obiecują przeto Schumaehe-
 ,  jrowi władzę I rząd dusz w Niemczech

i zachodnich, jeśU weźmie na siebie trud­
ne zadanie — oszukania po raz nie­
wiadomo który robotników Zagłębia 
Ruhry i Nadrenii. Jak kiedyś po powro­
cie z wyprawy do Anglii obiecywał 
Schumacher „kawałek socjalizmu an- 

igielałdego" w Niemczech, tak obecnie 
j propaguje „raj amerykański" w kopal- 
iniach l stalowniach niemieckich.
| Zadanie ma obecnie nie łatwe. We 
; własnych szeregach ma przeciwników— 
’mimo stałych zapewnień, że istnieje 
„jedna tylko SPD". Uchwały o rewi­
zjom źmie marksizmu, zapadłe na par­
tyjnej konferencji w Ziegenhain. skom- 

jpromltowały go do reszty w oczach 
(Prawdziwych socjalistów. Jego zaś re- 
jwizjonizm polityczny uczynił go tyle 
! znienawidzonym, co i niebezpiecznym 
.dla sąsiadów. Pozostał mu jedynie je- 
! den atut w ręku — pomoc kapitalistów 
w Niemczech 1 Ameryce.

Jak już kilkakrutiule sepowWJiJTŁ, 
my — w niedzielą, dnls S« listopa­
da. •  godzinie 11 przed pofucfnłem, 
nm z&koóczenle Miesiąca Fropasundy 
„Robotnika" lorganbtow&a* zaatajaia 
w Teatrze Polskim wielka tzsprea* 
artystyczna. Na jej bogaty program 
itoią słąr W1KB3Z, MOSXNfcA 1 
HUMOR.

Moieaty jsfi fisteiaj pwwttAam tt 
ezytebouków. śe sdsiai w numrm  
kraoerde sapoeriadataU ulublnńe* 
p u b U o m o ś c l :  A L E JŁ S A N D R T t Z E Ż »  
W K R O W IC X , D U M A  G D R A R A , 
U A M L i BIELICKA, CTLANCSSS* 
KA LESZCZYŃSKA, w a C H  Z 
ANDRZEJ BOGCCSX Śhawdsrpw. 
dobnie w aajbiiżazyeb datach bą> 
dziany mogli podać nazwutka 
DALSZYCH ARTYSTÓW, którag 
wystąpią w koricercia.

t e p rw s  o m n n im u i isz tia ie  •»  
roosystością WRĘCZENIA NA* 
GRÓD ZWYCIĘZCOM ULICZNE* 
GO BIEGU „ROBOTNIKA*, klórg 
•dbyl idą dnia I I  bm

Wobec tego, te  H w u  towantywEi 
1 towarzysze sgtaaaają eńą 
redakcji i  prośbą e bilety
oerż przypominamy rn
redakcja bBetów nie wydaje. Będą 
one rtwdzleione prze* Stołecsny Ko­
mitet PPS mlędsy porccaejóiae kola 
partyjne, które ■ kolei, raułstelą ją 
wśród swoich csśonków .  proanme* 
retorów „Robototka*. Podział edfeą* 
dzle tlą DROGĄ LOSOWANIA.

Wobee ecreaicanmrj Oośet mfejMą 
jakimi rezponądsamy (Teatr Peł* 
akt pomieścić może nleepehaa ty* 
siąo oeób) 1 wobec dużej łlodeś Kół 
PPS na terenie Warscawy, muai* 
my aprsedzlć, te  Ilość biletów, ja* 
kie prrypŁÓną na każde Koło bę­
dzie a natury rzeczy niewielka — 
•  niektóre Kota otrzymają nie wlą. 
eej nłt Jeden bilet Jednocsotaie 
musieliśmy ograniczyć przydział 
biletów Jedynie do obszaru WAR* 
8ZAWSKICH dzielnie PPS.

ftta*

sfe o koncesje spctefli kupcy na
terenie całejdPolski w n astęp u ją  
cym procencie:

Warszawa —  miasto— 91,5%
(12.327 zgłoszeń); Białystok —  
miasto —  83%; wojew. poznań­
skie —  94% ; woj. gdańskie —
62%; wojew. łódzkie —  92% ; Schlange-Schaulngena jaat wyatar«ają-
woiew. pomorskie —  ponad — : ^ ° amplemeutera <Ua "*B8łu*[ Schu‘ 
92% ; wojew. krakowskie —  m[cącezr,ac Jwe łachwyty md Pi3nem 
90%; wojew, szczecmsicte —  o- Marshalla z wizą amerykańaką i mot- 
koło 57%; WOjew. rzeszowskie nością uzyskania poparcia monopoli* 
85% ; wojew. kieleckie —- około stów zamorskich dla własnych celów — 
70% i wojew, olsztyńskie —  o* Schumacher podjął się moralnego 
koło 60%, 1 przygotowania robotników wobec ek

Karol Ma?cu"yński

Z paryskiego notatnika
STATYSTYKA KSZTAŁCI

(OD NASZEGO SPECJALNEGO WYSŁANNIKA)
Paryż, w Rłtopadzlw n/ona p r itt  preltkturą policji), diUrr klodói* ecryajr«®iŻ« SbwJI

nlharit pnezornit usadowili »tq na wy ttn trwa ja t piąty Mant ft* tar
sekich, nledotiąinych daszkach l przy- cja ttralku/ącyck poć rwtmifm

P RASA paryska donosi, is gtnsrat murkach okolicznych domów. ryta została zabroniona przts prof*h
Marshall fon ti minister) ukchcsyl j Jednocześni* została do prefektury turą policji, strajkujący mta* «« ze*

dla „Encyclopedia brytanica'* raport wystosowana przez jednego z radnych brali «fę. Doszło de nowych utarczek,
dotyczący ofiar minionsj uzojny. • | Poryta Interpelacja, zapytująca, jaki*

General ocenia liczbą zabitych i zer koszły l straty pociągnęła za sobą 
ginionych na 15 milionów.

A  znia francuska straciła 200.000 lu­
dzi, Niemcy —  2.800M0, ZSRR —
7JŻGC.OOO i Stany Zjednoczone 280.000.

EEBRANIA
■  DZIELNICA MTNTBTTOIALWA

P len arn e  posiedzenie kom itetu  odbędete 
etę w da. 19 bm. (Srodą) o RotU. 18
w ydziale k ad r CKW  P P S  
dow skiego).

tu tow. Mąn-

D ztetnley (pokój Wr «  edbedate eta •»-
brani#  koła prelegentów ,

u  SPÓŁDZIELCY P W -o w e r  
PSAGA CENTRALNA 

Dn. 19 bm. ( iro d a ) a  god*. 17 Odbędzie 
st« zebrani# zarządu re fe rz tu  spółdziel­
czego z łącznikam i 
rasow ych .

■  KOŁO PRZY W YDZIA Ł* 
CHEMICZNYM P. W,

Dn. «d bm. (eiw nrtak) •  red*, 
św ietlicy  (Mefcotowskz Zł, I I I  p.) 
d ite  si# zebranie organ izacy jne afleokśw  
kota.

» .  w0,1 h c

kół M rycm tth  1 U- SPRAWOZDANIA

■  TOWARZYSZKI 
FBAOA CENTRALKA

D n. 19 hm . (środa) o god*. U  w  lokalu 
D zielnicy odbędzie ale zebran  e zarządu 
sekcji kobiet z łączniczkam i kół fabrycz­
nych i  terenow ych.

■  DZIELNICA GROCHÓW

M  POSIEDZENIE
WOŚ. K O M ISJI R E W . P P S  

W oj. Kom. P P S  W arszaw a zawiadamia.
•z  dn 20 bm. o godz, 1S w lokalu przy  
u l  Lw ow skiej 5 odbędzie zie posieiLzenie 
W oj. Kom isji R ew izyjnej.
■  DZIELNICA o c h o t a  

w  łro d e  dnia 19.11 1941 r . o godzinie 18 
W lekalu l>»lciniry PP8 Ochota przy ul.
Niemcewicza 8 m. 190 odbędzie aie zebra- 
nie o g ó ln e  członków  ! sy m p a ty k ó w  P P R  Q rochow a 

w  cfw&rtok d n . 20 wsi. ® * •, e*iri«^n«v>
lok liu  Dzielnicy PPS Ochota odbędzie się jmSeSneiOe m lćnkóś? K em ite tu  Dzielalcy.

W oawartok dn. 20 bm. o 2. 17,30 w
lokalu D zielnicy P P 8  „ i^ e e b ra  *»“ »  z» •»>*. ąuua. u  .
Niemcewicza 9 m 180 odbedzle się zeDra chow rka R eferent tow S. Śliwiński 
Ble przewodniczących, sek re tarzy  I skaro - i>nia  20 bm. o godz. 14.80 — Starostw o 
alków  KM  należących do P P S  praga Południe ui, Siedlecka 87, R a fs ren t
Ochota. tow. I ”

■  ROZWÓJ ORGANIZACJI
KOBIECYCH P P S  

Czołowe aktyw letk l kobiece P H  e ca łe­
go k ra ju  zebrały się w dn iu  U  bm, w
W ydziale K obiet CKW P P S  na  odpraw ie 
przewodniczących i  sekretarzy  wojewódz­
kich Bod K obiet P r s .

R efera t o cytunejt politycznej wygłosi! 
sek re ta rz  CKW tow. ćw ik . Po dyskusji 

Cykl prelekcji na  tem at uchw ały CR W  politycznej, w k tó re j zwrócono m. In. u- 
PPS z dn. 9 1 X. b r, obejm ie na  teren ie  wago takśe na form y popularyzacji za- 
Grochowa następu jące  koła P P S  przy gadnied  politycznych w tró d  kobiet, oma- 
jak iadach  p racy ; wiano spraw y organizaoyjne. W ydział Ko-

D nla 19 bm. god i. 18 —• G arbarn ia  Ge- b let CKW  kładzie w obecnym  okresie sil- 
ruza — K&mionkowska 43. R eferen t tow. ny nacisk na szkolenie keW et-socjalistek. 
L. B ryl. W roku 1918 W ydział p lanu je  zorganizo-

D nia 19 bm. godz. 19 — F e  ru n  — G ro- wanle wspólnie z W ydziałem  gzkolenio- 
~ ""w lńsk l wym, dw utygodniow ych kursów  di* esłoii

U!ci PPS w całym  k ra ju

■  NOWE BRÓDNO
D n 1* bm. (środa) o 

gię przy ui. B ialełęcklej 
ków  i sym patyków  PPS.

Dn. 90 bm. (ccw 
ka łu  P P R  przy  ul. 
elę zebranie aktyw ów  obu P a r  UL

god*. 1* odbędzie
27 zebranie c*łon-

brn. (ccw artek) o godz. 18 w lo- 
Białołeckiej 8 odbędzie

Moskal.

IN FORM A CJBt

DZIELNICA MOKOTÓW 
D n 19 bm . (środa) godz. l t  — Chocim­

ie  CENTRALNA SEKCJA
PRACOWNIKÓW LEŚNYCH 
PRZY CKW P P S  

Celem koordynacji działalności 
w śród pracow ników  leśnych, por 
p rzy  CKW  P P S  C entra lna  Sekcja P racow ­
ników  Leśnych.

Do K om itetu Sekcji weszli tto w .t Pejda,

Ze spraw ozdań, k tó re z łe ty ty  preedsta
Wlclolki w szystkich województw wynika 
śe  organizacje kobiece PPS rozszerzyły » 
osta tn im  okresie znacznie zakres sw ojego 
działania. K obiety socjalistk l b iorą m aso­wy udział w prow adzonej przez P a rtię  ak- 
e jl szkolenia socjalistycznego I  stopnia. 
Szczegółowo omawiano n* odpraw ie role 
kob iet socjalistek  w pracy rganizacjl ano, 

„ i . * ?  łecznyoh, Jak Spoleczao-Obywatelgl'a Liga 
w sta ła  J{0h iet, Robotnicze Tow arzystw o P rz y ja ­

ciół Dzieci itp .

ak a  4 — zebranie członków K om itetu  Nowosielski. K azim ierski. Spratofc i  N eu- 
|>»lelnl<ar. ' --------- -- ---- ------ilCT. Bprawy bardzo ważno.

Dn. 19 bm. (środa) god*. 18.30, w od­
lewni czcionek R e jta n a  16. odbędzie się 
gebrante członków P P S  1 P P R .

Dn. 19 bm. (środa) godz, 18 na Służew-

m arkt.
M STOŁECZNA SZKOŁA PA RTY JN A

■  K ONFERENCJA
W OJKW , RADY KOBIET 

W  dn iu  18  bm. odbyta się konferencja 
W arszaw skiej W ojew ódzkiej Rady Kobiet   • - - ■ '* —  “łan

'oz* 
lo c ja

'Stołeczne Sukoł* Partyjna zawiadamia, 
śe dn. 29 bm. rozpoczyna się I I  tu rn u s

« T  (W yścigi K onne) odbedzl# ai* zebra- ŚzStoły ń!,1 24* mn*1*  r k ^ p p u  IŁoteW w pracach różnych o rganizacji,-L in k ó w  P P S  1 P P R . przyjm ow ane bed* do *4 bm. w SK P P S . w  aru&irJ częSc1 * m fcrencjl odbyła ele
Dn 30 bm. Kwwartek) o godz. 18 30 I f  DZIELNICA M IN ISTERIA LN A  odpraw a aktyw ów  kobiecych P P S  I P P R

ul. W illow ej 8/10 (KD P P R ) odbę- Członkowie kom lsji w e rrf ik a e y ją s j DA;1

n ią  PPS -  P P R  
lud

się poetsózeUl* K om isji W spółdziała- nlcy M inisterialnej "
  D zielnicy W arszaw a P o- lokalu  sek re ta ria tu  (D aszyńskiego 18, V p.)

Ddnie.
Dn, 20 ten. (czw artek) o godz. 18 przy  

Bi. W illowej 8/10 (KD P P R ) odbedzle alę

Bwiedzenie egzekutyw y P P S  l P P R  — 
okotowa.
Dn. 20 bm (czw artek) o godz. 19 na 

F orc ie  Mokotów (M ilobędzka 14) odbędzie 
Się zebranie członków P P S  1 P P R .
■  NAUCZYCIEL* PPS-OW CY 

W ARSZAW Y
W  dniu  21 bm * godz. 18 w  lokalu 

Stołecznego K om itetu  P P S  I I I  piętro 
(ZNMS) odbedzle się zebranie pełnego Za- 
rzadu  Sekcji Stołecznej Naucz. P P S .
■  KOŁO PRELEGENTÓW  

PRAGA CENTRALNA
D n. 19 ten. (środa) o godz. 19 w Wkalu

w godzi 17— 20.
Ł N L M Jt

odpraw a aktyw ów  kobiecych 
s referatam i politycznym i tow . K arnio ls 
(P P S ) I tow. K ow alskiej (P P R ). Aktywy 

łowzlęty uchw alę w spólnej Pracykobiece powzięły uchwi 
n a  odcinku społecznym 
uchw aliły  odpow iednią

1 politycznym  «juz 
rezolucję.

I ORRADT OM TCR-OW CdW  
ŁÓDZKICH

W  Lodzi odbyła się pierw sza p# w oj-
s e iA M IS T  DLA UCTESTWTKAW
KURSÓW SZKOLENIOW YCH .  . .

F-Uiimmy dla uczestników kureów  enke- nie konferencja m iejska organizacji mlo- 
.    ■ ->- będą *d dzieży T U R . w k tórej uosestnlczyło 180 a k ­

tyw istów  OM TUR, reprezentujących 
w szystk ie koła fabryczne terenow e f szkol 
ne te j  o rganizacji na te ren ie  Lodzi. Po

le n ie w y ch  SNM S ed byw aó>waÓ się 
17 — » ,1 — 8.11 br. w reda . 

ul. M okotowska 24.
P orządek  egeaminów następn jąeyI 
K u rs A — poniedziałek 1.13), osw artek

(4.12).
K urs B — Wtorek (9.12), płatek  (8.19). tow.
K u r t  0  — środa <3 12), sobota (8.12). alnych potrzebach
W arunkiem  dopuszcseula de egzam leu zacjl. po ezym do . . . . . .

Je»t złożenie najpóźniej do da, *8 bm. władz m iejskich OM TUR. k tóre Zosia
' [ " f i  «  tem a łi wUżaetsae Jeetegą ee- ty wyodrębnioo# z dolycitcąaeęgegę K e
wtehstą '* mdletu WejewódAkiegea

eniach pow italnych wlceprzewod 
bieżący K om itetu  C entralnego OM 

“  relseK aczm arek w ygłosił 
ych potrzebach i tadan: 

zacjl. po ezym dokonano w yboru aowych

OM TUR 
e ra t o ak tu

lach te j org&nl-

BITW A POD WAGRAM
H 7  JEDNEJ z ostatnich horespon- 
“  w denejt donosiłem o poważnym star 
da policji paryskiej z 10-tysięcznym 
tłumem manifestantów, którzy zgroma­
dzili Mą pod salą „Wągrom'*, celem 
zaprotestowania przeciwko odbywają­
cemu się tam wiecowi „przedstawicie­
li narodów uciśnionych przez ZSRR*, j 
uważając len uda c, zorganizowany 
przez skompromitowanego notoryczną 
kolaboracją senatora Gautkeroi, za 
prowokację pod adresem sojuszni­
czego państwa.**

Niezwykle brutalna Interwencja po­
licji, której rezultatem było około 300 
osób rannych, wywołała ostrą reakcję 
prasy francuskiej. Poniewai wśród po­
bitych znajdowali etę francuscy l a- 
merykańsey dziennikarze l fotorepor­
terzy, do prefektury policji wpłynęło

Do strajku przyłączają Mę retta tą 
nowe instytucje ułytecsaośd publico 

. - . , nef. W chudli oi
wadzenie bardzo silnych rezerw poll- ef _  Okowicie lub częściowi prw
Bitwa e W ogram, wliczając w te: spro- nł/> W churUl partacUi p*w
wadzenie bardzo tUnych rezerw 
cyjnych, koszty leczenia ofiar, odszko­
dowania l t. d.

Koszty na pewno nie małe. Jeden z 
kinooperatorów tąda za swój znisz­
czony aparat filmowy pól miliona iron 
ków.

ANGLICY STROFUJĄ 
MR. BYRNESA

P AMIĘTNIKI b. min. Byrneses p. t. 
„Speaking Frankly* („Mówiąc 

szczerze**), odsłaniające niedyskretnie 
1 kulisy rokowań anglosasko-sourteckUh 
w okresie wojny, zostały przyjęte W 
Anglii z wyraźnym brakiem entuzjaz•

Niewzruszony I zrównoważony „Ti­
mes* piszet 

—• r«A ostatni wkład pana Byrne-
sa do polityki międzynarodowej wy­
daje słę być w gruncie rzeczy niczym 
Innym, jak zwykłym przepisem na 
sprowokowanie wojny.

,J)aily Mirroe** stwierdza, te „Mr.
szereg protestów: ze strony związku "obiłby lepief gdyby ,om*
dziennikarzy, k. korespondentów wo­
jennych i t. d.

Prefekt policji, Mr Leonard, przy- 
jął delegacie J ziennlkarzy, przeprosił 
ich Za „godne pożałowania fakty* I

knąl swą szkatułkę lub gdyby stę nią 
posłużył w sposób bardziej poży­
teczny.*

cowrdcy wodociągów, sprężonego po- 
wietrzą (bardzo ważne dlo hsnlecjonm 
wania metra), miejskiego taboru samym 
chodowego, szpitali miejskich, kanesłb 
zacjl i— obsługa cmentarzyfl)

Na ulicach Paryża gromadzą się sto­
sy śmieci. Targotidska mże/ski* ta r y  
pywane są z dnia na dzień rosnący  
ml stertami gnijących odpadków. Je­
den ze sklep ikarzy w okolicach hal 
paryskich zabU dziś rano udurntar sce­
nie siedem olbrzymie) eeiełkośet a setsp  
rów.

Jeżeli stra jk nie zostanie sażegeusny, 
Paryż m ole zosta ł powatnte tag* ola­
ny epidemiami. M ieszkańcy boją  #<9t** 
epidemii cholery, która  —  jak praso 
donosi —  została  f  Egiptu  M z tV e c w e *  
na do Włoch.

Dsisiaj do częściowego eeryezezenkt 
hal m iejskich użyte soetuły w ddsudf 
wojskowo.

BITWA O FRANKA — !
„WOJNA ETYKIETEK*

N A ostatnim poeiedzetzśm Rady Mi­
nistrów zapadlii  uchwało podnie-

A „News Chronicie** * *  . Z z T d W . j ^ g l .  7 ś ^
średnio określa zwierzenia Byrneea,

zapewnił, że ..winni zostaną ukarani**. /a*,° ■’*luPslwa todne pożałowania i■if- r   i ee . . niMheialprTn*.*Mr. Leonard wyraził poważne zdzi­
wienie, że agenci policji zachowali się 
tak niestosownie I niedelikatnie. Za­
dał przy tym szczególne pylonie:

Czy panoude są pewni, te poli­
cjanci, którzy was pobili l znkzczylt 
Wasz* aparaty, byli prawdziwymi po­
licjantami?

Mój Boiet Jak to niczego nte mo­
żną być pewnym! Przed manifestują- j 
ee tłumy zajeżdżają auta policyjne, | 
przybywają reterwy, outa pancerne,' 
w pogotowia gaz łzawiący, wysocy ofi­
cerowie policji kierują rafą batalią, a 
tu stę tymczasem okazuje, te to ma- 
Sil by( „nieprawdziwiv policjanci.

Zresztą dobrze tak — ntędowełp- 
nym dziennikarzom. Trzeba było wy­
legitymować tych panów.

- I  JEJ KONSEKWENCJE
5 7  TO etę sparzy na gorącym, na zimne 
^  dmucha. Następnego dnia dwóch 
fotoreporterów amerykańskich, którzy 
przybyli pod gmach Parlamentu, para­
dowało w Imponujących stal oetrych 
hełmach z napisem ,Jre*se**,

IV parę dni później, gdy pod gma­
chem Ratusza została zwołana mani­
łeś tac ja strajkujących pracowników Za 
kładów oczyszczaniu miasta (tym ra- 
zem tylko 4 rannych i 40 aresztowa- 
Pltdż — manifteUscJu w ie le  smbra-

niebezpieczn*.'
Oto co się nazywa „mówić szcze­

rze'*.
PARYŻ TONIB 

W  ŚMIECIACH I... BOI SI? 
CHOLERY

P  OWTARZA się historia strajku me- 
“  tra: od łyczka do nemyczka. Roz­
poczęło się od strajku pracowników za

Pływający poił
zakupiono
zdemobiSuanifefskieio

Z demobilu angielskiego zakupio­
na została przez Polską Misję w Lon 
dynie nowa partia towarów obejmu­
jąca m. In. partię przędzy dla prze­
mysłu włókienniczego, 100 tysięcy 
kompletów ubrań wojskowych, 100 
tysięcy płaszczy wojskowych 1 więk­
szą ilość materiałów wełnianych.

W zakresie sprzętu morskiego 1 U- 
rsądzeń portowych zakupiono 44 
dźwigi obrotowe, 15 holowników 
rzecznych 1 S morskie, Jeden port 
pływający, używany w czasie wojny 
prze* brytyjską marynarkę wojenną 
jako baza zaopatrzeniowa, urządza­
nia nawigacyjne morskie 1

Ponieważ oczywiste było, te suryiku 
ta pociągnie za sobą wzrost cen arieln 
produktów przemysłowych t spłat su 
usługi (gaz, światło, elektrycznotć, ko­
leje j, a w konsekwencji grozi suryiką 
cen artykułów rolniczych, — rząd ss 
ramach „bitwy * franka* wydał rze- 
reg zarządzeń, obostrzających kaer 
trolę cen.

1 tak — na wazyttkick targowis­
kach — mają być wywieszone oficjal­
ne wykazy „cen maksymalnych*. Każ­
dy s kupców musi sprzedmaany towar 
opatrzyć etykietką, na której obok re­
ny detcdtcgnej, uwidoczniona an* byś 
cena zakupu. Specjalni inspektorzy 
mają czuwać nud wykonaniem porzą­
dzenia I przestrzeganiem tmenlkśm 
oficjalnych.

Minister gospodarki —  Jole* Mock 
— osobiście odbyt inspekcję hal pa­
ryskich i stwierdził z zadowoleniem, 
że ceny nie wykazują tendencji zuryb 
kowej.

Kupcy są mnlef zadowoleni. Szereg 
branż spożywczych (sprzedawcy ryk t 
owoców m. in.) przystąpili do jedyne­
go w swoim rodzaju stroika — do 
.jtłrajkn zakupów*. Zdecydowali po­
wstrzymać stę od zakupów hurtowych 
I handlować tylko do churili wyprze­
dania posiadanych tapasów Tipirr- 
dzą, że cenniki oficjalne tą zbyt oto­
ki* * dopuszczalny zarobek nie wy> 

Starcza ma pokrycie io n ite*
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iO SPuD A D C ZE
» tA  światowych rynkach towarowych 
JL ¥ utrzym uje się nadal brak równowagi 
pom iędzy podażą i popytem . Świat ca­
ły , po latach wojny, spragniony jest 
towarów. Jednym  z niewielu w y ją tkó w 1 
jes t rynek wełny.

P rodukcja w ełny w latach wojny 
rozwinięta została bardzo poważnie. 
Główne kraje eksportujące — A u ­
stralia i Argentyna  — znajdow ały się 
pozm zasięgiem w ojny. Odpadł nato­
miast jeden z najw iększych rynków  
odbiorczych — Europa. M agazyny w 
krajach zamorskich, zapełnione w  la­
tach wojny, pustoszeją bardzo powo­
li. Zbiedniały świat — mimo istnie  
jących potrzeb — ogranicza swoje zu- 
tyc ie  wełny i korzysta w  w iększym  niż 
dawniej stopniu z  w łókna sztuczne- 
ta . (k. w.)

STABILIZACJA CEN
Jak Informuje Instytut Gospodar­

stwa Narodowego wskaźnik ogólny 
cen wolnorynkowych uległ w  ub 
miesiącu zw yżce o 0,5 proc.

Nałedy to tłumaczyć skutkiem sezo­
nowego wzrostu cen żywności 1 uży­
wek, przy niezmienionym poziomie 
c«n artykułów przemysłowych.

N ależy laznaczyć, że ogólny wskaź­
nik cen półfabrykatów obniżył się o 
3 proc., drewna obrobionego o 1 proc., 
Wachy cynkowej o 0,1 proc., mine­
ralnych materiałów budowlanych o j 
W  proc. Ceny gwoździ obniżyły »iq 
a 3 proc.

DODATKOWA ZAPŁATA 
ZA NASIONA BUBAKÓW I 

CUKBOWYCH

Jhk wiadomo, wskutek suszy, nad­
miernych upałów 1 kilkakrotnych na 
wzotów mszycy, plon buraków cukro­
w ych z 1 ha w  noku bieżącym spadł 
do 7 q, zamiast preliminowanych 10 
-  12 q.

A by w ięc zapobiec zniechęceniu  
plantatorów 1 osiągnąć planową pro­
dukcją, Komitet Ekonomiczny Rady 
Ministrów ustalił dodatkową zapła­
tą za nasiona buraków cukrowych ze 
ebiorów 1847 roku. Plantatorzy za 
100 kg. nasion cukrowych z tegorocz­
nych zbiorów, dostarczonych do dnia 
31 grudnia rb. dostaną dodatek w w y- 
so k c łd  25 kg cukru.

EKSPORT 
ARTYKUŁÓW AZOTOWYCH

Plan naszego eksportu artykułów  
azotowych na rok 1948 przedstawia 
wartość około pół milj. dolarów 1 
stanowić będzie blisko 4 proc. ogólnej 
wartości polskiego eksportu chemicz­
nego w  wymienionym roku. M. ton. 
planuje sią eksport blisko 2 ty». ton 
salmlaku rafinowanego t 1 tys. ton 
kwasu azotowego technicznego, 500 
ton siarczanu amonu, 400 ton kwaś- 
pego węglanu amonu 1 inn.

JMLISZB POSTĘPY W  ODBUDOWIE
PORTU G im .’IA — GDANSK

W  październiku or. zakończono w  
odbudową toaferzeża Kaszub­

skiego, łącznie x przedłużeniem go 
•  10 mtr. b.

Tym sposobem łączna długość od­
budowanych po wojnie nabrzeży 
portu gdyńskiego zwiększyła się do 
794 mtr.

Ukończono również w  Gdyni na 
nabrzeżu Polskim remont dźwigu 
drobnicowego o wydajności 10 ton na 
godziną.

W  Gdańsku zakończony został w 
październiku remont 4-ch dźwigów  
drobnicowych w  strefie wolnocło­
wej.

N a  ziemi bagien i lasów  (II)

Zakorkowany” Augustom
p o p u la rn o ś c i  z o s ta ło  w s p o m n ie n ie

Włocbowskie 
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Piękny zakątek jeziora Sejno

Augustów, w  listopadzie.

P RZED wojną Augustów był bardzo
modny. Przepięknym krajobrazem, 

wodą i lasem skokietował całkowicie 
Warszawę 1 doszło nawet do tego, że 
Jechało się  do niego ze stolicy lux- 
torpedą tylko przez 3,5 godziny. Dziś 
— mówiąc krótko i węzłowato — 
Augustów „splajtował".

N ie stracił co prawda nic ze sw e­
go uroku: obifte w  zwierzynę lasy  
schodzą tak samo nad brzegi spokoj­
nych jezior i przeglądają się w  nich 
jak dawniej, ale... wchodzi tu przecież 
w gTą konkurencja Karpaczów, Szklar 
sklch Poręb i innych... no 1 także 
smutna reputacja tych okolic: — nie­
aktualne już dziś, ale niew ygasłe je­
szcze zupełnie w  pamięci ludzkiej sło 
wo: bandy.

Spokój

J

się zagrody wiejskie: w każdej wsi 
widać kilka, a nawet kilkanaście no­
wych bielejących świeżym drzewem 
chałup. Te nowe chałupy najbardziej 
przemawiają do przekonania 1 najdo­
bitniej świadczą to stabilizacji stosun­
ków na tych gnębionych do niedawna 
przez bandy terenach.

Ale krajobraz nastraja Jakoś dziw­
nie— Otwarta daleka przestrzeń, kę­
py zagajników na falistych pagór­
kach, szerokie zamglone doliny rzecz 
ne, usiane kropkami stogów  siana, Je­
szcze w dodatku szarość Jesienna, 
nrzenikająca wszystko i opar dżdżu 
— budzą w człowieku melancholię- 
Mimo woli wydobywa się  westchnie­
nie... A może to tylko ja Jestem me- 
'anchoiikiem?

N ie trwa to jednak długo. Zaraz za 
Krasnymborem wpadamy w puszczę 
Augustowską. Melancholijny widno, 
krąg zamykają czamozielone ściany 
boru. Tak — nie lasu. Prawdziwego 
groźnego (o czym napiszemy) potęż­
nego boru...

szybko,
chhrilę

BCHAŁEM z Białegostoku do Au­
gustowa samochodem. Pomimo, że  

przez ziemię tą 3 razy przechodził 
walec frontu, nie widać na niej spe­
cjalnych zniszczeń. Z Białegostoku 
przez Sokółkę, wśród ciągnących się  
dziesiątkami kilometrów wsi — do­
jeżdżamy do w si Dąbrowa. Targ ta­
rasuje przejazd samochodom. Rozma­
wiamy w ięc z chłopami. Język ich 
jest nieco śpiewny:

— Jak tu było u was przed ro­
kiem?

— 2 le panll...
— Przychodzili do wa6?
— Nu pewnii —
— Często? —
— Oj, często, panfi...
—  A teraz? —
— Spokojni już jest.
— A kiedy sią poprawiło?
— Jak się zaczęli ujawniać. To by­

ło mądrze postąpione.
W e wsi Dąbrowa (30 km do najbliż 

szej stacji kolejowej) — wiem y skąd­
inąd — było Swojego czasu bardzo 
niespokojnie. Dziś na jarmarku jest 
tłok. Masła jest dużo, 1 kosztuje na­
wet 300 zł kg, a jajko 10 zł (dla w y­
siadających z samochodu cena wzra­
sta prawie dwukrotnie).

A w ięc  jest tu spokojnie 1 życie to- 
czy się normalnym torem. Najlep 
szym tego dowodem są odbudowujące

C. H. D.
CENTRALA HANDLU DETALICZNEGO

POL. ZW. b. WIĘŻN. POLIT.

ujyprzedaje od 19 listopada 
luybrane artykuły tułókiennicze

ze zniżką od 201 do 80
Sklep C. H. D. Nr. 100 — Al. Sikorskiego 125 
Sklep C. H. D. Nr. 1 — ul. P u ł a w s k a  59
Sklep C. H. D- Nr. 2 -  ul. C h ł o d n a  22

Jak dojechać ?
TA ZIELNA „Tatra" Jedzie 

wilki nam nie grożą i za 
jesteśmy w Augustowie. Już po nie­
długim pobycie usiłujemy 6obie przy­
pomnieć, gdzie przejechaliśmy — bo 
przejechaliśmy na pewno — ścianę de 
sek, którym świat jest tu zabity.

Po bliższym zbadaniu sprawy oka­
zuje się jednak, że Augustów jest nie 
ty le „zabity'", ile „zakorkowany'. 
Chodzi naturalnie o kolej, bo demo­
kratyczną Chevroletą, czy piechotą 
można dotrzeć wszędzie.

Do Augustowa Jest obecnie koleją  
z W arszawy przeszło 400 km. Odle­
głość tę przebywa się przez Białystok 
(najbliżej i „najłatwiej") Grajewo. 
Ełk, Olecko 1 Suwałki w  około 20 go­
dzin z jakąś tam ilością przesiadek. 
Odległość Białystok—Augustów w y­
nosi w  tej konfiguracji przeszło 200 
km (zatacza się dosłownie — proszę 
spojrzeć na mapę — półkole) — pod­
czas gdy w linii prostej Jest s  Białe­
gostoku do Augustowa 2 razy bliżej.

,.r- y ? .v z  e n  n m

Dura korki — 12 i 50 km

NIE chodzi tu o lin ię prostą. Chodzi 
o wybudowanie „naprzeciwko" 

Grodna, po naszej stronie, 12 kilome­
trowego odcinka kolejowego, który 
połączyłby odcięte obecnie przez gra­
nicę linie kolejowe: Białystok — Gro- 
dito i Grodno — Augustów. Odległość 
Białystok — Augustów uległaby przez 
to skróceniu o połowę!

Te 12 km. linii kolejowej, to pierw­
szy korek, którym zatkany jest Au­
gustów.

Jest jeszcze drugi taki korek, doty­
czący Już nie tylko Augustowa i ca ­
łej północnej części woj. białostockie­
go, ale w  ogóle komunikacji .p iono­
wej" (północ—południe), zaniedbanej 
wśkutek przecinającej te ziemie zej

ściowo wybudować. Ten drugi korek 
jest już nieco poważniejszy bo ma o- 
koło 50 km. długości. Po jego usunię­
ciu odetchnie nie tylko Augustów — 
odetchnie i woj. białostockie i war­
szawskie i oddychać będą mogły na 
wczasach, wycieczkach 1 wyjazdach 
całym pojezierzem Suwalskim i Mazur 
sklm.

Ucieszyłem się bardzo, gdy dowie­
działem się, że Ministerstwo Komuni­
kacji w ie o tych korkach 1 myśli o 
nich. To już dobrze.

Niech nam dadzą 
koszary
A LE Augustów ma też swoje włas- 

ne — nie kolejowe — zmartwie­
nia.

'Spotykamy jednego, zakochanego 
najwyraźniej w  Augustowskim czło- \ 
wieka (w Augustowie można się po­
dobno naprawdę zakochać).

— Mamy tu w Augustowie — mówi 
ów zakochany — koszary byłego — 
słyszał pan o nim pewnie — I-go Puł­
ku Ułanów Krechowieckich. Wojsko 
rezygnuje z tych koszar 1 wszystko 
jest na najlepszej drodze, żebyśmy je 
otrzymali, ale brak jest ostatecznej 
decyzji.

tytoniowych z woj. białostockiego. 
Niech pan napisze, żeby nam defini­
tywnie przekazali te koszary... 

Obiecałem. Piszę...
Ą. PIECZYŃSKI

n
Podwarszawskie Włochy słyną z  

i brudu i błota. Ostatnio jednak rozpo­
częto intensyw ną naprawę chodni- 

j ków, kładąc now e płyty. Odbywa się  
i to w  ten sposób, że układa się je o- 
j bok siebie, spajając... piaskiem. Te, 

które były położone najpierw, już 
dzisiaj, niczym klawisze, uginają się 
pod stopami przechodniów. Stare, 
połamane, odrzucano na brzegi chód 
ników  i m ieszkańcy Włoch łam ią 
.sobie o nie nogi. (ws)

Z ła  gospodarka
lokalami w Szczecinie

(KORESPONDENCJA WŁASNA „ROBOTNIKA**)
Szczecin, w  listopadzie j beonie budynek ten, w skutek działań 

Dużo się mówi w Szczecinie o  bra- ; atmosferycznych
ku mieszkań mimo, że dopiero przed 
kilku dniami stan ludności miasta 
przekroczył cyfrę 130 tysięcy.

Radia Miejska, mając na uwadze ko­
nieczność zabezpieczenia całych bu­
dynków, willi i mieszkań, dotychczas 
nie ograniczała wielkości przydzielo­
nego mieszkania do stanu rodzin­
nego petenta. Również 1 Urząd 
Kwaterunkowy wydawał decyzje każ­
demu, kto tylko złożył wniosek.

Przydzielano więc całe budynki u- 
rzędom i imstyttiucjom, z których nie 
wszystkie były  w stanie przydzielone 
budynki zagospodarować — ze wzglę­
du na szczupłość kredytów na ten 
cel przeznaczanych, tym niemniej nie

1 szabrownictwa u- 
prawiamego tułaj nagminnie, ni* na­
daje się w ogóle do remontu.

Można by podać b. wiele przykładów 
w odniesieniu do dziwni e pojmowanej 
gospodarki budynkami w Szczecinie, 
ale nie o  to idzae. Idzie nam przede 
wszystkim o zwrócenie uwagi na po­
pełniane bez przerwy przez nieodpo­
wiedzialnych funkcjonariusz ów prze­
stępstwa, które z uwagi na dobro 
Skarbu Państwa *q szkodnictwem go­
spodarczym.

Podkreślając to mamy nadzieję, że 
wreszcie znajdzie się ktoś, kto zwró­
ci uwagę 1 położy kres lekkomyślność^ 
której nie można Inaczej nazwać, jak 
przestępstwem.

Zdaniom naszym należy natych­
miast odlebrać budynki tym instytu­
cjom, które na przestrzeni jednego 
roku nie podjęły remontu.

Rozwiązanie problemu ciasnoty i

zwalniały budynków, powodując sy- 
Dziś jest to kilkanaście wyazabro- stemaityozną dewastację ich, albowiem  

wanych 1 szatorowanych budynków. |™e zabezpieczane ulegały stopmiowe- 
Urządzilibyśmy w  nich — a fundusze, mu niszczeniu.
są — szpital powiatowy oraz mieszka- j Drugim przykładem bezmyślności 
nia dla pracowników miejskich, miesz niektórych Sawtyltucji jest staranie s i ę  i braku mieszkań można również zna-
kających dziś w  okro-pnych waru*n- < o  prayidzdiał częściowo zm"'i5®czo.nego I tefć PrzevZ odebranie k mu i kikuna-

budynku. Instytucje takie, nie mając j stupokojowych w illi tysn, którzy, sa­
na przeprowadzenie remontu fundiu- j mołnt będąc, zajmują je wówczas kie­
r ó w  — ograniczały się li-tylko d ojdy  rodziny robotnicze i  urzędnicze, za- 
wywieszania nominacji przydziałowej  ̂trudnaone w przemyśle 
na frontonie budynku, zostawiając 
nadwątlone wojennymi działaniami

kających
kach. Szpital zwolniłby nam gmach 
szkolny. Oprócz tego urządzilibyśmy 
tu — i na to fundusze są — 6zkołę 
zawodową, spółdzielnię i domy w y­
poczynkowe dla wielu Związków Za­
wodowych, które już dziś o to proszą. 
Chcielibyśmy również, aby PMT po­
szło na uruchomienie w trzech solid­
nych budynkach koszarowych fabryki 
papierosów. Powiat augustowski od­
daje przecież 80 proc. kontyngentów

zakładów
szczecińskich—nie mają mieszkań, (t)

mury na dalszy postęp niszczenia. W jrs& ^ T o w a r z y s z u  prenumeruj
stan posiadania procent uszkodzenia I 
oszacowano na 10,15 czy 20*/«t to  o-j .ROBOTNIKA"

Fabryka „naguskóin" i  szczotek do

czeka wytrwale na celuloid
(KORESPONDENCJA WŁASNA „ROBOTNIKA")

Częstochowa w listopadzie.

Estetyczna zabawka dla dziecka nie 
jest przedmiotem zbytku, ale artyku­
łem pierwszej potrzeby tak, jak i 
szczotka do zębów. Niestety, do wojny 
— a w  czasie wojny tym bardziej — 
zarówno własna szczotka, jak i za­
bawka były w robotniczych rodzinach 
rzadkością.

Jedyną dziś w Polsce wytwórnię 
mechaniczną lalek celuloidowych, tizw 
popularnie mguisków —  „Kosmos",

w ch od u  KnT zachód,J przedwojennej j w  Cz^tochowfe Społ«n“. 
granicy z Prusami Wschodnimi. Cho- ^ b r y k u  ta przed w o j o ą  była spćdką
dzl mianowicie o odcinek kolejowy  
Łomża — Kolno — Pisz. Tor kolejo­
w y trzeba tu częściowo poprawić czę-

Z upoważnienia Ministerstwa Przemy­
słu i Handlu wysyła

Z A  G R A N I C Ę  
G R Z Y B Y  SUSZONE

w  paczkach pół kg. 
SPÓŁDZIELNIA „ L A S "  

W a r s z a w a ,  ul. Asfaltowa Nr 9. 
Informacje i zamówienia w godz. 8 — 14 

lub pocztą 14486

[demu dobrą i tanią azcootkę i sporą 
ilość dzieci obdarzyć estetycznymi, i 

nrai surowca i — i i a  oyw  omijcu , '  tauinu latkami, 
czas. Ale ostatnio sytuacja uległa ra-l 
dykalnej zmianie, bowiem od dni* 1
listopada fabryka prochu w Pionkach 
rozpoczęła produkcję celuloidu 1 m o­
że dostarczyć go fabryce ^Kosmos" w 
każdej ilośd. Da »ię więc teraz uru­
chomić wszystkie maszynki do wyro­
bu szczotek do zębów l  będzie moż­
na znacznie zwiększyć produkcję la­
lek, czy IB tym samym dostarczyć każ-

Przetarg nieograniczony Kr Ni 8 147
Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych w Poznaniu ogłasza na dzień 

28 listopada 1947 r„ godz. 11, przetarg nieograniczony na rozbiórkę kon­
strukcji mostowych jak: 2 kratownic, 1 blachownicy, 3 jarzm, 3 izbic, klatek 
i  podkładów, rumowiska ze zuiszczonych filarów i pozostałego złomu w ło­
żysku rzeki Warty w Gorzowie, km 73,100 na linii Zbąszynek — Oorzów.

Warunki oddania robót są do przejrzenia w Wydziale Drogowym DOKP  
w Poznaniu, pokój 420 (nowy gmach), w godzinach urzędowych. Tam rów­
nież można nabyć formularze ofertowe za opłatą 200 zł. 14485

Obwieszczenie
publiczne

Sąd Orodzki w Warszawie, Oddział I, 
podaje do wiadomości, iż na wniosek 
Julii Bieniak, zam. w Warszawie, ul. 
Łochowska 15, zostało wszczęte postę­
powanie o uznanie za zmarłego Włady­
sława Bieniaka, syna Mateusza i Ka­
tarzyny, ur. 4.II.1906 r., ostatnio zam. 
w Warszawie, zaginionego w walce z 
bandytami 30.XI.1945 r. Sąd wzywa za­
ginionego, aby w terminie 1 miesiąca 
stawił się do Sądu, gdyż po upływie te­
go terminu zostanie uznany za zmarłe­
go oraz wzywa wszystkie osoby, które 
mogą udzielić jakichkolwiek wiadomo­
ści o zaginionym, aby w powyższym  
terminie doniosły o nich Sądowi.

I. Zg. 1344/47.

Portier PAWEŁ
który pracował w roku 1940 

w „GOSPODZIE PRZYJACIÓŁ"
Ordynacka 7 w Warszawie, proszony 
jest o podanie swego miejsca zamiesz­
kania do działu ogłoszeń „Robotnika".

; II NAPRAWA ZEGARKA 
N A R Ę C Z N E G O "

Żądać we wszystkich księgarniach.

akcyjną i dawała kolosalne zyski ak 
cjonariiiszoin. Niestety, lalki wyrabia­
ne w miej były dostępne tylko dla nie­
licznych dzieci — tych, które posia 
dały zamożnych rodziców.

W cuasie wojny fabrykę opanował: 
Niemcy i .wyprodukowane tam za­
bawki szły wyłącznie dla dzieed „na­
rodu panów". Po wojnie Główny Urząd 
Likwidacyjny wydzierżawił ją „Sipo 
łem", który uruchomił ją natychmiast 
w zakresie, na jaki pozwalała możli- 1  

wość zakupu surowca. A o  ten, jak1 
wiadomo, było bardzo trudno. Celu­
loidu początkowo nie można było ku- j 
pić. Ten pozostały gdzieniegdzie z re-| 
manentów pondem:eckich kalkulował 
się zbyt drogo — kosztował bowiem 
3.000 zł. M 1 kg.

LALKI Z... GRZEBIENI j 
I GUZIKÓW

, Społem” zorganizowało skup od­
padków z fabryk grzebieni, guzików 
dtp. po 270 zł za 1 kg. W fabryce Ist­
niały trzy maszyny, regenerujące ten 
cemny surowiec. I rozpoczęto produk 
cję. Jako podstawowy artykuł fabryki 
wyrabia się lalki, ale jedna z dużych 
hal posiada aż 21 maszyn do wyrobu 
szczotek do zębów. Jako arty.- 
kuły poboczne wyrabia ®ię w 
„Kosmosie" mydelniczki, grzechotki, 
spławiki do wędek itp. galanterię ce 
luloddową.

Fabryka zatrudniała dotychczas 61 
osób, ale nie eksploatowała wszyst­
kich możliwości, Zapotrzebowania na 
szczotki do zębów nie wykonuje się 
nawet w 25 prdcentach, a zamówienia 
na lalki w okresie przedświątecznym 
również przekraczają znacznie obecne 
możliwości produkcyjne.

REPRYWATYZACJA?
Ale sprawa się wikła, bowiem spad- 

kobiąrcy dawnych akcjonariuszy upo­
minają sią o  reprywatyzację fabryki 
Przed wojną, według akt, jakie pozo­
stały w  fabryce, pracowało w  niej po­
nad 120 osób. Przy pełnej eksploata- 
cyt, ,,Społem" może zatrudnić na jed­
ną zmianę 152 osoby, i wtedy fabryka 
uległaby nacjonalizacji gdyż przekro­
czyłaby liczbę 100 zatrudnionych. 
Właściciele akcji twierdzą jednak, że 
nie można zatrudnić więcej niż 94 
osoby, a stan faktyczny jest taki, że 
z powodu dotychczasowego braku su­
rowca pracuje diziś w ^Kosmosie" za­
ledwie 61 osób.

Sprawa ma być rozstrzygnięta w 
końcu bieżącego miesiąca. Wydaje się 
niewątpliwe, że z ostań  e  przesądzono 
na korzyść społeczną, a wówczas „Spo­
łem" będzie mogło nasycić rynek kra­
jowy dobrymi, tanimi: szczotkami do 
zębów i  każde dziecko robotnicze bę­
dzie mogło otrzymać od swych rodzi­
ców tanią śliczną lalkę. (K, R.).

Jeden z etapów narodzin 
gusków (Foto SAP)

na-

OB-IA&&V
Na Dom Kultury Robotniczej w 

Warszawie przy ul. KarclkoweJ człon, 
kowle Związku Weteranów Walk 
Rewolucyjnych 1905 r. wpłacili zł- 
7800 Jako ekwiwalent w gotówce 
za nlebranie udziału w odgruzowaniu 
Warszawy w dniu 28 września 1947 
roku.

Przetarg nieograniczony
Dyrekcja Okręgu Poczt i Telegrafów w Warszawie ogłasza przetarg 

nieograniczony na szycie kombinezonów w ilości 2.000 sank z materiału 
własnego pocztowego oraz nici (guziki i inne dodatki będą obowiązywały do­
stawcę).

Oferty w zapieczętowanych i zalakowanych kopertach z napisem na ko­
percie: „Oferta na szycie kombinezonów" należy składać do dnia 29 listo­
pada 1947 r., godz. 10, włącznie do skrzynki ofertowej Dyrekcji.

Bliższe informacje oraz wzory ofert otrzymać można w Oddziale Gospo­
darczym Dyrekcji, ul. Nowogrodzka 45 w/m, 4 piętro, klatka schodowa D, 
pokój Nr 5, w godzinach biurowych.

Dyrekcja zastrzega sobie prawo zmniejszenia lub zwiększenia ilości 
kombinezonów oraz unieważnienia przetargu bez podania przyczyny i pono­
szenia jakichkolwiek odszkodowań. 14483

KURSY SAMOCHODOWO- w o j .  
MOTOCYKLOWE K om

Warszawa, ul. Szwedzka 2-4 
S p e c ja in e  u! tg i dim tnłodzleiąg

m m  w i j u
Inform acje iu  godz. 8 -  13 

T eł. (Praga) 10. 68-36
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Obrady plenum Stołecznej Rady Narodoinej

r s r a

n^C ZO R A ISZE plenum St.

z n a k i e m  o s z c z ą i f i s ś c i

JS, N.
nosiło charakter sprawozdaw­

czy. Obszerne sprawozdania za okres

budowy Warszawy oraz przeprowa­
dziły z pomyślnym rezultatem lu­
stracje, mające na celu usunięcie

Wjjniki pracy
P. z. o.

dali przewodniczący St. K.. N. tow. 
Sankowski (działalność Prezydium 
St. R. N., Komisji St. Rr N i 0 . R. N), 
prezydent Tołwiński (wykonanie 
przez Zarz. Miejski uchwał SŁ R. N.), 
oraz szef Resortu Zdrowia i Opieki 
Społecznej dr Rutkiewicz. (3-lecie 
działalności Resartu Zdrowia i Opie- i 
ki Społecznej Z. El.).

Omawiając prace Prezydium oraz' 
poszczególnych komisyj tow. San- 
kowski stwierdził, że zakres ich dzia

Państwowe Zakłady Optyczne na 
Grochówie wykonały plan produkcji 
ną październik w 120 proc. Plan na 
trzeci kwartał r. b. wykonano w 103

zaleciła Miejska Komisja Organi- ci przedsiębiorstw miejskich. Celem Hartenberger imieniem wszystkich j procentach. W roku 1943 zakłady 
zacyjno - Oszczędnościowa, zwiększenia wydajności pracy wpro klubów wyraził podziękowanie p ra -' przystąpią do odbudowy 5-piętrowego
Widocznym rezultatem tendencji wadza się premiowanie pracowni- : cownikom resortu zdrowia za doko-1 gmachu, który był wysadzony w po­

wietrze przez okupanta. Pozwoli to na 
stałe zatrudnienie ł -000 pracowników.

od Lipca br. do chwili obecnej skła- chwllcAvyeh niedomagań i trudności oszczędnościowych Zarządu Mieskie- ków, a na wzór przemysłu państwo-i nane przez nich osiągnięcia.
l in i i  n n r ( 'w a r in irT f lr v  R ł p  XI jnw r tir ~ m ,  . .w  handlu. j g0 jest mie(jzy Innymi skasowanie wego — współzawodnictwo w  pra

Ostatnim dziełem, przeprowadza- • resortu komunikacji, reorganiza- W-
nym obecnie przy pomocy Dzielni- Cja resortu zaopatrzenia i w n ie -' Omawiając doniosłe znaczenie ogło

siony na wczorajszym plenum pro- szenia statutu zreorganizowanej Na-
jekt zmian w  resorcie zdrowia i opie czelnej Rady Odbudowy Warszawy
Id społecznej. j prezydent Tołwiński podkreślił, że

Jednocześnie położono szczególny istnienie N. R. O. W. bynajmniej nie
nacisk na usprawnienie działalnoś- ogranicza roli samorządu.

cowych Rad Narodowych jest orga 
nizacja Komitetów Blokowych, co 
ma być ukończone do końca grudnia 
br.

<Rs)

SPRAWA „AGRILU”
Prezydent Tołwiński zasyganJiza 

wał reorganizację „Agrilu‘‘. Aby 
wzmóc jego dochodowość trzeba po

klkst zmniejszymy zużyci® prasln
albo... nie będziemy go mieli irca le

łalności objął, całokształt życia sto- J zbyć się nierentownych majątków, i 
licy. Niezależnie jednak od normal- j Pewną ich ilość przejmie i zalesi Mi- i 
nych swych prac Prezydium 1 korni- ' nisterstwo Rolnictwa. Inne, leżące; 
sje St. R, N„ zrealizowały szereg u- bliżej miasta, zostaną przeznaczone 
danych poczynań społecznych, m. in. i pod budowę osiedli, 
odgruzowanie stolicy. Miesiąc Od- j W trakcie realizacji jest wydziele- 
-  nie zakładów mleczarskich „Agri-

lu“ w  osobne przedsiębiorstwo współ 
pracujące ściśle z Wydziałem m le­
czarsko - jajczarski „Społem". Uno­
wocześnione kosztem 30 mil. zł. za­
kłady mleczarskie przy ul. Kro­
chmalnej mają w  1948 r. rozszerzyć 
swą działalność. • ,

SbSadać
zapotrzębomanie 
n a  w p r a w k i

Resort Przemysłu, Handlu i Za­
opatrzenia komunikuje, że od dnia 
17 bm. są przyjmowane zbiorowe 
zapotrzebowania na wyprawki nie-' 
raowlyce. Zakłady pracy winny spo- j 
rządzić listy imienne pracowników , ' 
uprawnionych do otrzymania w y­
prawki, pobrać , od nich kupon ’
Nr 22 karty macierzyńskiej z m-ca 

listopada rb. (pracownicy Min. Ko­
munikacji kupon N r 40 karty m a­
cierzyńskiej MK) i dołączyć je do 
łtst imiennych wraz z zaświadcze­
niami! lekarzy urzędowych, stw ier­
dzającymi okres ciąży ponad 7 mie 
slęcy lub z zaświadczeniami Urzędu 
Stanu Cywilnego, stwierdzającymi 1 
zgłoszenie urodzenia dziecka od d a -! 
ty  urodzenia do 3 m iesięcy włącz-1 
nie.

Uprawniona może otrzym ać wy-J Miesiąc taniej sprzedaży artyku-1 objęte będą m ateriały włókiennl-
£ 2 2 . „J .  f ^  ^Słoszeriia:: łów włókienniczych i konfekcji,, or-jcze, konfekcja m ęska i dziecinna,

OSZCZĘDNOŚCI
Poszczególne resorty Z. M. opra 

cowują już budżet na r. 1918 i 
przedstawią go w  najbliższym cza­
sie komisji gospodarczo - finanso­
wej St. R. N. Przy opracowywaniu
nowego budżetu uwzględniono już 11 jnmsia ] zabezpieczyć materialnie! 
zalecenia Rady Państwa, mające j i  by‘, <.rodi inie Zmarłego. W uznaniu I 
na celu zm nrjszenie wydatków p er:^ |a£‘"®LZmarłego St. R. N. uchwali-1
sonalnych Wzięto też pod imieniem"Wikto^ Malczyńskiego '
wskazówki oszczędnościowe, jakie «

llow. W. Malezfński
{dobrze zasłużył s!ą
] Warszawie

_ W trakcie wczorajszego posledze- 
:n!a St. R. N. nadeszła wiadomość, 
jże w sanatorium otwockim zakoń- 
[czyi życie tow. Wiktor Malczyński, 
'członek Klubu Radnych PPS, b. dy- 
j rektor Biura Kontroli St. R. N. 
j Tow. Malczyński należał do sta- 
;rej gwardii bojowników o ideały 
jdemokrltyczne. Będąc członkiem 
i Krajowej Rady Narodowej jeszcze 
jw czasie okupacji, był jednym z 
jtych, którzy zaraz po wyzwoleniu 
stolicy organizowali jej samorząd.

Stołeczna Rada Narodowa na 
wczorajszym plenarnym posiedzę* 

miu stwierdziła, że Wiktor Małczyń- 
[ski dobrze zasłużył Sie stolicy, jed- 
jnocześnie St. Rada Narodowa u- 
I chwaliła urządzić pogrzeb na koszt

— Wyłącz grzej nćSt, już ciemno! —  
(zdania takie poiwitauz-ają się prawie w 

Wspominając — na zakończenie ■ każdym domu. Ludność Wairszawy 
swego sprawozdania — o pomocy, oszczędź prąd.
jakiej spodziewa się Warszawa *e; pisaliśmy niejednokrodnie o trudnej 
strony Międzynarodowego Zwiąż- i syttiacji elektrowni, która pracuje ze- 
ku Miast prezydent Tołwiński o- epołem sta ry ch , zniszc-nomych maszyn, 
świadczył, że za przykładem stoli, j 1 na to nie ma na razie rady. Podlą­
cy Czech — Pragi, która kosztem ozenie do linii wysokiego napięcia nie 
50 mil. koron wybuduje nowoczc- j prędko jeszcze naetąpi, a eprowadze- 
sną szkołę w  Warszawie — pójdą' nie  nowych turbin i  kotłów jest kwe- 
niewątpliwie również inne wielkie stią nie tylko czasu, ale i olbrzymich 
miasta Europy. j sum, pieniędzy. Zużycie prądu w Watr-

G R U Ź L IC A  I K IŁ A  i sza,wic wY«06 i  obecnie na osobę 4 ra- 
O działalności, jaką rozwijał o d 'z7 n ii przed w

stycznia 1945 r. Resort Zdrowia i O -;«*• «»wwym wzrasta jeszcze bardziej, 
piekl Społecznej Z. M. pisaliśmy J Eleiitrowma warszawska jest u kresu 
wczoraj. Szef resortu dr Rutkiewicz! f*  4 «“»  zmniejszy zużycie prądu, aJ- 
mówiąc o tych osiągnięciach stwier- \ °*" będziemy go miedi wcale.

' dzłł, że konieczne się obecnie stały> Wobec ^ r e j  sytuacji, zakaz tóoan- 
pewne przestawienia w  działalności I wenl a_ w y s t a w  sklepowych

stało zgaszone (kontrolerzy rJe żurtat 
ją), a postawa upartych ..indywiduaś 
lisstów" go-dna jest napiętnowania.

Mijeezłcańea Warszawy, który, ja4t 
może, ograni,eea się w zużywaniu prą* 
du, jarząca się światłem wystawa stole* 
pu zdziwd.. niejrzyjemnie. (danj

ca Inspektu*

resortu.. W tym więc kierunku idzie . . , . , ,
reorganizacja. Mówca wniósł projekU f *  . t y l k o a J e  Podyktowmny
zmniejszenia resortu o 3 wydziały, , komec2n^ -  Ciemne wieczorem wy-

W chwili obecnej naczelnym zadaJ sk!cpow ** ;-a)-epszym świa-
. . . . aoctwem, ze oczczedizame prądu, tomem staje się walka z gruźlicą i sze , . , * , - l i s .. , . . __. . , , o-bowiąizeik wiszystkich wie&zk ancowrżącymi się niebezpiecznie choroba-; w;

ml wenerycznymi. Zanotowano bo-, j ^ g l ą d a  w praktyce stosowane
- I I  ostatnich zarządzeń oszczędnościo-

i wszelakiej reklamowej iluminacji, jest

Miesiąc- liniał sprzedaży
tu sklepach spółdzielczych

w pierwszym kwartale 1947 r.- Jest 
to czterokrotny (!) wzrost zachorzeń; 
w  stosunku do lat przedwojennych,

Palącym zagadnieniem jest brak 6a b^ ła: A! j erol*B(Włni A l Sikor- 
personelu sanitarnego, a zwłaszcza; f:kk.,Ci ul chmielną, Bracką, Marsza 1- 
pielęgniarek i dlatego organizowane kowełcą . Mokotowską. Prawie wszyst-

wyoh stwierdzili przedstawiciele pra 
, t y ,  którzy wraz z d y r. kiż. Kłarne 
I rem oibijeidiali ulice Warszawy. Tra

są specjalne lcursy dla pracowniczek 
fizycznych szpitali.

TESZCZE K Ł O P O T Y  
Z  B U D Ż E T E M

Referując sprawę budżetu stolicy

kie wystaiwy sklepowe nie posiadały 
żarówek elektrycznych, dowcipni jed­
nak kupcy starają się wybrnąć 
„ciemnej sytuacji", zapalając świecz­
ki, usuwając wewnętrzne ścianki w ynależy k ierw ać^  do Wydziału Apro ganlzoavany przez Federację War- ubrania robocze, bielizna, oraz tka- 

wlzatyl — Sekcja Rozdziału A rty-1 szavzskich Spółdzielni na zlecenie niny dekoracvine».Oe61na wartość
kul^y Przemysłowych, al. S ta li-1 Centrali Tekstylnej, rozpocznie się artykułów, przeznaczonych do sprze! k!  za!; omunikowal- że bu^ " ‘ te"' U' j p r ^ d m ^ s ą  ^ “ u p X T  
* a  4L w  bieżącym tygodniu. Sprzedażą daźy wynosi ok. 80 milionów z ł . ' chwaIony przez plenum s t - R< N- w  i u l -  “ P ao

n a  r. 1947 wiceprezydent J .  Strzelec, .po P * ^ ° ° e w  lam py
bliżej okcen. Leżące na wystawach

Curie-Sklodoiuska

Wyprzedaż trwać będzie miesiąc. 
, W t y m okresie ceny zostaną obni- 

■ iżone w  granicach od 20 do 70 
proc., przeciętnie zaś ok. 33 proc. 

Sprzedaż odbywać 'się będzie w  
. tgklepach spółdzielczych w  następu- 

Ęunktacff: Krakowskie

dniu 2 lipca br., Rada Państwa 
zmniejszyła o 283 mil. zl.

W związku z tym muszą być prze­
prowadzone pewne zmiany, aby do 
końca roku uzyskać potrzebne osz- 
cze.dnoścL Komisja finansowo - go­
spodarcza St. R. N., która te zmiany 
zaprojektuje przedstawi je na naj­
bliższym posiedzeniu St. R. N.

Wnioski: X) podwyższenie opłat 
ambulatoryjnych w  szpitalach miej 
skich, 2) upoważnienie władz miej 
skich do wydawania promes bu­
dowlanych — uchwalono jednogło­
śnie.

jących
Przedmieście 42-44, Kredytowa 6,
M arszałkowska 32, Puławska 47, * 

t  , . _ . 'Wolska 64, Mickiewicza 17, Zelaz-1
rlim  jest tak piękny, że dwa w  m- Zasadniczą trudność musieda powo~ na 36, Targowa 23, Targowa 64, Ra' 

nym filmie mało rażące błędy, są w dować obsada lego filmu. W epizo- dzymióska 4 i Strzelecka 26 I
tym wypadku wyjątkowo przykre. See dach występuje tylu brodatych profeA Instytucje i  Związki Zawodowe 
narzyści nie potrafili powstrzymać się sorów, jakby cała Sorbona składała będą m ogły dokonywać w  powyż-j 
od płaskiego efektu, każąc skromnie się z  siwych staruszków —  na co z  szych sklepach spółdzielczych zaku-j 
zawsze ubranej Marii Curie włożyć pewną ironią zwracają uwagę francu- pdw na listy  zbiorowe.
wystawną wieczorową toaletę właśnie skie pisma filmowe. W  rolach drugo-, —-------------------------- -------— — —----------
na chwilę przed śmiercią jej męża. planowych Victor Francen i Albert
Adrian rysownik kostiumów kazał jej Basserman jako profesorowie, C. Au-' 
te i włożyć kapelusz słomkowy o sze- brey Smith jako lord Kelvin, rodzice i
rokim rondzie daleki od znanej pro- i asystenci Piotra Curie nie wznoszą!
stoty ubiorów słynnej uczonej. Wresz- się ponad obowiązującą poprawność, j 
cle trzecim cierniem jest nieznośne Natomiast obie rele główne obsadzo- 
chwłlami tłumaczenie Na początku fil- ne są z umikliwą trafnością. Piotra Cu- _  _ m

see głównie z 7Jt  Robotnicy z Dworca Pocztowego
wojnie, komedii „Dwaj rywaleri. A ktor' 
ten poczynił w czasie wojny znaczne 
postępy i jest teraz znakomitym arty-

b rza  widoczne.
Kupcy warszawscy zdali egzamin o- 

bywateisfkiego wyrobienia.
Natua-alinie, znalazło się „ale", Spo­

śród kiikusot sprawdzonych sikleipów 
paru kupców uważało, że przepisy to. 
kwestia o wiele mniej ważna, niż wła­
sne chęci ; postanowienia. Otrzymali 
oni upomnienia, a w wypadku dalsze­
go niestosowania się do rozporządzeń, 
przez 3 dni będą pozbawieni światła.

Najgorszy jest zły przykład, gdyż 
spośród 'cnych „wygaszonych", człe- 

6ikłepyj ry sklepy przy ul. Marszałkowskiej 
.nr 11/13 (z zabawkami, obuwiem., per- 
i fum aria), paliły światło wystawowe, 

Na zakończenie obrad radny tow. bo... sąsiad rob? to samo. Światło zo-

Stawkq jest -  stolica.
Ostatnia faza odgruzowywania dworców

• •

swej teorii przy tym ani słowa z tego 
nie czytamy na ekranie. Napis ukazu­
je się dopiero. gdy Piotr Curie mówi: 
.JBardzo śmiała hipoteza!* Z pewno­
ścią, ale jaka?

przodują w wyścigu pracy
Zapomina się jednak o łych błędach, 

chłonąc z prawdziwym przejęciem i 
wzruszeniem dzieje wspaniałego życia 
małżonków Curie. Film w zasadni-

słą panującym w pełni nad mimiką t\ IT . ^  , . . ,
głosem. Świetnie ucharakłeryzowany XYr . a^a, trw i. j Aby tytko zdążyć do grudnia.
wciela Się bez zastrzeżeń w rolę wiel- , XV m.,ar? iak “bywa &ruzu- w miarf *, Dwa PeronV od Chmielnej są już cal-
kiego uczonego i czułego męża zbliżania się do końca pracy — wzma- kowicle wolne od gruzów. Grupa bry- a,i \^ursza.-i:ovrt-.*a 007:

Największą dzisiaj 'gwiazdą ’amery- fia 9̂ współzawodnictwo między dwo- gadiera Dudka pierwsza zakończyła! r6wi!e dobrze p S a  w i T * "
■ —u— >->- -jczyszczaiąc swój te - ! a,-„ń pucują u nocy jak 1 w ,,s t y l o w y ” (MarsóałJtowsita 112) r

sklego. Brygada Kobylińskiego przodu- 
je w wywózce gruzu, zagrożona jednak 
przez 3-osobową grapę Bogdańskiego. 
I tu również pracuje się w nocy.

W rozmowie nazwiska mieszają się 
z liczbami wywiezionych wagonów. To­
ny żelaza, przepracowane godziny, wy­
dajność, oto codzienny język tych lu

T E A T it P O L S K i (K a ra s ia  
ś ro d a . godz . 1S — „ H u r . i r  
C z w ir te k . godz. 18 — „3? 

p rz y s z e d ł ''.
P ią te k , godz. 18 — „ H a m le t” .
S o b o ta , godz. 1S.30 — ..W łik t 1 o w c e"?  

godz. 18 — „ P a ff  In s p e k to r  p rz y s z e d ł” .
N ied z ie la , godz. 14 — „ P e t .e lc p a ” ; goda . 

18 — „ P a n  In s p e k to r  p rz y s z e d ł” .
T E A T U  K O ZM A ITO ŻCI (J la rs z a łk o w a k a  

8 ) :  godz . 19 „O żen ek ” .
T E A T K  P O W S Z E C H N Y  (u l. Z a jn o J a k te «  
20): godz, 19 „ R o z y ” .

T E A T B  NOWY (u ! . P u ła w s k a  B ) t  
godz. 18.80 , ,W ese la  1’ig a ra '

T E A T B  M A Ł Y  (M zrjiza ikow ska  811? 
godz. 19 „ C u d  św . A n to n ieg o ” , „ D rz w t 
z a m k n ię te ” .

T E A T K  „JA S E O T .K A ”  (M a rsz a łk o w sk a  
69 ): godz. 19 „ W s z y s tk o  n a  d o b re  sio  
zm ienia.”  ( t e a t r  , ,M in ia tu ry ” ).

T E A T K  „C O M O E E IA ”  (u l. S zw ed zk a  2) 
godz . 19 „ H a lk a ” .

„ T E A T K  D Z IE C I W A R S T W Y "  (S tu*  
d io. K a ro w a  31): g . 12 (d ia  szk ć l)  w idu* 
w isko  „ N a  J a g o d y " .

„ tY B ń liE L E K  W A R S Z A W S K I”  (u l ,  
Z y g m u n to w sk a  8 ): „ T o  I ow o n a  rew io*  
wo” . P ocz . o go d z . 17.15 i 1915.

JE B IL E T JS Z  
P R O F . B K ZEZU ŚSK IEG O  

20 bm . o godz. 18 w  s a li „P .o m a” , o d ­
b ęd zie  s ię  ju b ile u s z  40-letnie.i o ra c y  p e ­
d a g o g iczn e j p ro f .  W . B rzez iń sk ieg o , a r ­
ty s ty  i r e ż y s e ra  b . O p e ry  W a rs z a w s k ie j— 
T e a tru  W ie lk ieg o  i z as łu żo n eg o  p e d a g o g a . 
P r o te k to r a t  n a d  ju b ile u s z e m  o b ją ) l i m .  
K u l tu ry  i  S z tu k i S t. D y b o w sk i. W  k o n ­
cerc ie  w y s tą p ią  m . in . :  A.  S a ri.  M. K a r ­
w ow ska . J .  G a rd a , E , M o ssak o w sk i, B. 
N iem y sk i, J .  Pop ław sici, H . B rz ez iń sk a . 
M. F o g g , C h ó r E r y a n a  1 J .  K ron iftsk i.

P rz e d s p rz e d a ż  b ile tó w  w  k s ię g a rn i  U** 
b e th n e ra  1 W o lffa .

J E *  N IG D Y  N IE  8KLAM TB
D n. 20 1 23 b m . o godz. 19 w  Bali YM CA, 

u l. K o n o p n ick ie j 6. s ta r a n ie m  S ek c ji T e a ­
t r a ln e j  YMCA z o s ta n ie  w y tra w io n a  z n a ­
k o m ita  k o m e d ia  L . V e rn e u ilia  „ J u ż  n ig d y  
n ie  s k ła m ię ” .

W  ro lac h  g łó w n y c h : J a n in a  P ia s k o w a to  
i S. B u try m .

P K E M IK ItA  W  RO ZM A ITO ŚC IA C H  
Za k iik a  d n i T e a t r  R o zm aito śc i w y stę*  

p u je  z p re m ie r ią  s z tu k i M uss e ta  „ N ie  tp r*  
s ię  z m iło śc ią ” w  re ż y se rii  C zesław a  Szp** 
kow icza .

A T R A K C Y JN IE  Z A P O W IA D A  S IH  
„ W E S O Ł Y  W IE C Z Ó R  W  „ R O M IE *

D ziś  (ś ro d a )  o godz. 18 w  „Rom ie** 
w p ro g ra m ie  „ W e so łe g o  t.u o c ro ru "  o rg a ­
n izo w an eg o  p rzez  D z ieln icę  P F i ,  M oko tów  
w y s tą p ią  zn an i a r ty ś c 1 s to d c y :

W . Ć w ik liń sk a , Z. G ra b iń sk a  O la  O b o r­
sk a . Z. K a ra s iń s k i,  A. S e tliltó w n a , .1. N a - 
ru szew icz , ch ó r C z e ja n d a  o raz  h a ie t  K o ­
p iń sk ieg o .

Z a p o w ia d a : S t. S o jeck l. .*

X EN IA  O B EY  Ś P IB W A  W „ R O M IE "
Z n a k o m ita  a r ty s tk a  o p e re tk o w a  1 p ie ­

ś n ia rk a  X enia  G rey  w y s tą p i n  d n iu  23 b m  
w  ,.B o m ie ’* n a  w eso łym  k c n re rc ir  p t-  
„ W a rs z a w a  śp ie w a ! W a rsz a w a  ta ń c z y ” [ 

P o z a  ty m  w k o n c erc ie  u d z ia ł w ezm ą?  
z n an y  b a le t  p o lsk i 31. K o p iń sk ieg o  o ra z  A . 
J a k s s ta s .

P rz e d s p rz e d a ż  b ile tó w  w  k s ię g a rn i  G e­
b e th n e ra  i W o lffa  Z goda  12.

( K I N A ' )

kańską Greer Carson widzimy w Pol- ma załp?anu J-obołmczymi, oczyszcza- prace, całkowicie oczyszczając swój
czych swych zarysach nie odbiega od see po raz pierwszy. Nagrodzona za ‘TU" dawnych dworców: Cen- rem
znanej w Polsce książki Ewy Curie, swą rolę w „Pani Miniver*' pierwszą tra!neffo ł Poczłowego. j Pozostała jeszcze resztka rumowiska:- . -■ — ■y - r
Reiyser Mervyn Le Roy miał niewat- nagroda Akademii Filmowej artystka °  P̂ f °-d A’’ ] er°7olimski,ch- 2  współzawod- Stowlt* lest ~  s ‘ohca. (wk)
pliwie trudne zadanie. Jeśli już chodzi ta została bezpośrednio po tym wybra- mc‘roW\  ^  .wozek- \°  g a ś c i e  n.czących ze sobą brygad grupa tow.
o film biograficzny, o wiele łatwiej na do odegrania roli wielkiej polskiej  ̂ ‘ymetrow dalej w splątane rtmowł- j Sas.na wykazuje się obecnie najlepszy-
jest odtworzyć dzisiaj mniej lub wię- uczonej. Chociaż w charakteryzacji ' P’ — . . , ,___ , | a m i .

„ATLANTIC” (Chmlelfia 33): „Yóesoły 
6Ut>k>t:ator” . Początek o g. 13, 18, 17 i 21t 
dla 2w. Zaw. o g. 19.

„PALLADIUM.” (Złota 7/9): „Curie-
Skłodowaka. Początek o g. 13, 15, 19, 21. 
dla Zw. Zaw. o 17.

„POLONIA” (Marszałkowska 53): „A*

— Żywiej tu podawać wózki, żywiej!; — Wywozimy 
Przy dawnej Poczcie

3 wózki na osobę

dzień.
— Przecież to niebylejakł wyścig.

BGmZEłtlA 0R3BKE
pracy pozostało stosunkowo

i na Dworcu (dziennie Nie chcemy być gorsi od po- nia “ i F ^ a T s T ^ u T ^ N ^ ^ S :  
owo niewiele. [ przednich Zwycięzców wyścigu: tow. wl n̂? na nazwisko Janik  Stanisław na-!* ś.im 1 nfrnnl/i> i Czelnik. Urzędu Skflrhmnurn n- Ri.«i«,'  __

cej fantastyczne opowieści z  życia nie uniknięto błędów i podobieństwo 
Kłeopatrye niż fakty dość powszechnie jest raczej nikłe, artystka potrafiła
znane, dotyczące przy tym najgenial- nadać swej twarzy cechy prostoty i j  ' bde| : a f ! Ogonka i Swieżaka"' ...................... czetaik.Urzędu S t o r b b w ^ o o m
niejszej kobiety świata. Jeszcze trud- skupienia godne podziwu. Pasja i po- _ . . ■ , ■ . f . .. ’ i 7V;, * . .  ,  , upoważnienie do przeprowadzania lustru
niej jest zrobić w Ameryce film o pa- święcenie z jakim pracuje u boku swe- zaza™ eJ pryskają iskrami tlenowe apa-1 Według obliczeń klcrowulctwa pozo- g ielp^ ,dâ iô tw Nr 5 ~  skradilone w 

* * " H rfn'rrrfr sPrawnieJ chy’4 si? ramiona stało jeszcze do wykonania około 4—5 i lcacn 7-_ . 1446S
n a c  dźwigów, wyciągając z gruzowiska j procent pracy. W przeciągu ubiegłych 1 u n ie w a ż n ia m  z g u b io n a  kartę rejestra-

-  -  - t  1 -  X  *  i O A  *  - .  a .  — —1  i   •  » _ .  .  __ C V  l l l S  R k T T  AT i ń c ' r  I T e a / M t d A n i , :    •

'»•«/ } CJł A.I OU*>. w  ----- /  - * --- — Ul fJ! U *. Łf / L U
rze u c z o n y c h ,  pracujących stale w Pa- go męża, troski i smutek
ryżu, a posłu g u ją cych  się  z  kon iecz- n iepow odzeń  i radość W chw ili osią-
ności językiem angielskim - ...

W szystkie te trudności zostały po- zwierciadle, na jej czystej, skupionej 
konane. Prostota tego wielkiego żyda  twarzy. Gresr Garson nie boi się ani 
wywarła swe piętno na scenariuszu, wyraźnie nietwarzowych oświetleń, ani 
Nie ma w nim efektów tanich lub ra- zmarszczek, ani kropli potu na czole, 
iących, wielka, tylokrotnie w książce ani wreszcie ciekawej charakteryzacji 
podkreślona miłość dwojga uczonych w końcowej scenie filmu. Być może, 
potraktowana jest z zachowaniem wła- te  w innych filmach fest tylko gwiaz- 
ieiwej odległości i umiaru. rf<?, w iym lcsi doskonałą, świadomą

Główną uwagę zwracają sceny roz- filmowych środków ekspresji artystką, 
grywające się w laboratorium profeso- Wbrew oczekiwaniu film nie ukazu- 
ra Piotra Curie, w Sorbonie i w szo- je triumfalnej podróży Marii Curie po 
p it przydzielonej dwojgu uczonych, Stanach Zjednoczonych, co jest tym  
gdzie odkryli polon i rad. dziwniejsze, że przeważnie Ameryka-

Moment, W którym Maria Curie jest nie nie rezygnują w swych filmach z 
przekonana o przegranej, gdyż najści- wszelkiego rodzaju efektów propagan- 
ślejsze obliczenia wykazują coś, cze- dcwych. Polski patriotyzm Marii Skło- 
go praktyka nie potwierdza i następu- dowsktej jest w pierwszych scenach 
jące po tym wykazanie obecności no- filmu wyraźnie podkreślony.

i n i ę Z '7̂ ,  r ói codzlen" y * r  * rabei p * *  ^ i 30 tygo(in‘ wyw,« ton°  " * mai ~  ^• K’ l lazne szyny i pokręcone stalowe belki, sięcy metrów sześciennych gruzu. Trze "--------

z Vwldl o-d
,,W  c ien iu  p o d e jrz e n ia " .

„SYRENA” (Inżynierska 2): ,,W;03na*% 
Początek seansów o godz. 14, 16,30, 21,3z; 
dla Zw. Zaw. o 19.

„TĘCZA” (Suzina 4): ..Kopciuszek” .
Początek geansćw o scd?. 12. 15, 1(, 21; 
dia Zw. Zaw. o e. 10.

„AKTUAJJ£0£€I‘* (Marszałkowska 112) t 
Kronika filmowa, krótkometrażówki ..Po­
wódź" i „Połowy dalekomorskie” oras 
czeski film kukiefkowv. Codziennie — 
£0 dż. 11.

— Aby nie dać się wyprzedzić tym— ba jeszcze wywieźć ok. półtora tysiąca ! ®nibwa*niam afcradzłmm legitymację 
Pocztv— i metrów K74hćriArfYivrli irrtiTH nnrratn*: ®, użboWą. party jną PPS i związków zawo-dowych, Kamiński Jan . związków zawo 

144S5
E N IE W A O J i Am  z a g u b io n ą  le g i ty m a d e  
N r  <677, K acz y ń sk i W ła d y sław , w y d a n i  
p rz e z  U rz ą d  T e le k o m u n ik a c y jn y  W a r tz a -  
w a . H471

wego pierwiastka — jest jednym z naj 
piękniejszych w historii filmu. Udu­
chowiona twarz Marii i p-ękny, szla­
chetny profil Piotra Curie na tle zu­
pełnie ciemnego ekranu wywierają nie­
zatarte wrażenie.

z Poczty... | metrów sześciennych gruzu, uprzątnąć
— Aby tylko ci — na Dworcu, nie żerazo, wykonać roboty oczyszczające, 

okazał! słę lepsi.— j NA IWYŻSZA STAWKA
JESZCZE DWA TYGODNIE | O t e .J ,  , |5. „„a dob™

“ i  a i s ,
ne zostanie odgruzowanie, podniósł toga, odgrnzowywująca Dworzec P o c z -  • P i*uszków, S zk o ln a  3  . 14466

głowę i, yie przerywając ładowania — Itowy. j u n i e w a ż n i a m  z g u b io n ą  k a r tę  re je s t r a -
osądził: | — Jesteśmy teraz górą — mówi w e - RKU G ro d z isk , T om a la  J ó z e f . 14477

— Z robotą to Jol przecież prawłe soło majster Suszkiewicz. Mamy lepszą u n i e w a ż n i a m  z ag u b io n e  zaśw iad czen ie  
koniec. Może została dziesiąta część, , wydajność pomimo gorszych warunków ~ '  "
może mniej. Najpóźniej za dwa tygod-, pracy.
nie musi być zrobione. j Również ł ta północna część gruzo-

Po tym objaśnieniu wymownym ru-, wiska została oczyszczona. Pozostała
■ chem wskazuje na zawieszoną wysoko do wyburzenia stojąca jeszcze od stro- 
I tablicę: „Wyścig pracy trwa. Koniec ro-,ny Al. Jerozolimskich część Dworca

C Z W A R T E K , 20 LIK X O PA D A  
Warsnvwa I 

6.00 S y g n a ł c aa a u ; 6,15 W lad o m . p o r . ;
6,20 M u zy k a : 7.00 D z ien n ik  ; 0 : . ;  7,19 M u- 
z jfk a ; 8.35 K o n cert O -k . E . ; .c i :  id.19 A ud. 

in . O św ia ty ;  12.09 W ird-:.- .•.'ci p o tu d n .;
m ik ro le c e m  po12,15 M u zy k a ; 12.23 „Z

Są to dwie prawdziwie piękne, a w bót I grudnia". 
niektórych scenach i pouczające go- j — No — chyba Jasne...' 
dżiny, a wzruszenie, które opanowuje j Wyścig pracy rzeczywiście trwa. Z 
widza, jest tym razem szlachetnego go- dnia na dzień współzawodnictwo się 
tunka. j zaostrza. Zainstalowano reflektory i

LEON BUKOWIECKI wprowadzono nocną zmianę

Pocztowego.
— Roboty jest jeszcze dużo, ale jak 

pomyśli się, ileś my jn i wykonali *— 
człowiek nabiera otuchy.

Wśród robotników, wywożących ie-

w o jsk o w e  N r  
M aria n  J a s s .

43 E K U  W a rs  n a w a-P rag a . •cy t 19,10 A u d y c ja  d ’a  w o j s k a ; '19,40 „M e- 
io d le  ś w i a t a " ; 30.00 D z ien n ik  w ie e s o rn y ; 
2(7,50 A u d y c ja  T U R - e ;  21,00 „ S p ó r  o T i­
ta n ic a ”  słu ch , w  o p r. J .  S te fc z y k a ; 21.45 
I I  a u d y c ja  z c y k lu  .,M u zy k a  d w u fn rtc  ł a ­
n o w a  ’. W p ro g ra m ie  J a n  B ra h m s ; 22.05 
K o n c e r t  O rk . T a n e c z n e j P . E . p „d  d y r .  
J ,  C a jm o ra ; 23,09 o ttt. w ia d .;  23,20 M u­
zy k a  k a m e ra ln a ;  24.00 H j m a .

W arszaw a I I  
16.00 D tie n n ik  p a p o ł.: 16,12 „T u  m ów! 

_____________________________ ___________  ś lą e k ” ; 16 .35 ,M u zy k a : 16,46 E ncyklopedią
ZG UBIONO k a r tę  r e je s t r a c y jn ą  n a  m o lo - | ^ ? WT y g m U ia ” VJ ^ d w ; k  w l e i ^ a i  

m S IaI i  m  Zet i f  * s i l - 1 17.45 M in ia tu ry  p L rty y u o w e  w  w y k . M-.
m k a  54441, N r  r e j .  M. O 496o, v -areje^tro- ID o brzy ft?k iep ro : 1^.00 T m n g m iy ja  K o n certu

lazo. prym dzierży brygada Kwiatków- c Ł « J ! r t e . '

rag-a
__________   14475
W Y D Z IA Ł  X C y w iln y  S $ d u  Okręgow eg-o 
W arsz a w a , o g ła sza , że  w p ły n ą ł d o  teg o ż  
S g d u  pozew  W afjciecha C zesław a  O rło w ­
sk ieg o  p rzec iw k o  M arii O rło w sk ie j o ro z ­
w ód  ó ra z  źó d la  n reżn a tle j z m ie jsca  p o ­
b y tu  M arii O rło w sk ie j z o sta ł w yznaczony , 
k u r a to r  w  oso b ie  a d w o k a ta  B ro d o w sk ieg o  
B o le s ław a  z a ra . w  W arszaw ie , Kosm yko­
w a  5. 14451

Kjy k
R o z e t.  P o z n ań sk ie j"  pod  d v r .  M. G iżetek te - 
g o ; 13.15 A u d y c ja  jl tc r s c ira ;  13.Oo D z ien - 
nnc p o p o ł.; 16.35 A u d y c ja  d la  dzieci „ ś p ią  
w a jm y  p io s e n k i”  p e d  k ie r. p re f .  B r . R u t-  
koY.-skiego; 16,55 A u d y c ja  Tdyv. P rz y ja c ió ł  
M łodzieży  S zkó ł W jr& ojrch ; 17,00 „M u zy ­
k a  d la  w sz y s tk ic h ”  w y k . M ola O rk . P . R . 
po d  d y r. S t. R ac lM rria ;-18.00 R U L : W y k i. 
W . B ie leck ieg o  z c y k lu  „ R o zw ó j sp o łec zn y  
lu d z k o ś c i" ; 19,00 A .udycja  d la  ś w ia ta  p ra -  

id y c ja  d ’a w o ls k a : 19.40 M «.
lo d ie  ś w ia ta ”

O K N A  O U L O S k E S i  r m s M M E K A l ś  H IK S IgC Ż N A  70 Z l
O g ło szen ia  d ro w ie  o s o b is te  p o s ru k iw a n ta  ro d z in  zgu b y  po zł 20 za e rem *  H an d lo w e  po zl 25 za w y­
ra z  F o azu k iw an ie  p racy  po zl 10 za w y raz  W te k śc ie  iV--i*,kcv !o»m  1o KIO m m  zt to od  101 -  200 mm 
zl U 9 ; pow yżej KM mm  z! 130 za i mm  azerokośó  <edn«> szp a lty  Za te k s tem  do  100 mm  zl 80; od 
101 -  200 tnm  zt ,5 . pow yżej 200 mm  zł 90 za 1 mm  szerokość  )ed n e t s z p a lty  N ek ro lo g i do 50 mm  
z ł 60; 51 -  1(10 trim zl 75 101 -  150 mm  zl 90. now y Je) 150 tnm  zl 120 za 1 m m  sze ro k o ść  te d n e l s zp a lty . 
Za n ied z ie le  i św ie t doliczę s le  30 p roc  Za ło n m n ń w y  d ru k  ogłoszeń  A d m in is tra c ja  n ie  odpow iada

OGŁOSZENIA PR Z Y JM U JĄ : C enti Biuro Ogl i R eki, Sp. W ytl .W iedza" Oddrtal w W arszaw ie, Al. Jem zo ltm sk le  U l  vei « -M a  
o r a ł 1egp A gentury m iejsk ie: Al ferneolim sk le  18 -  „ Im p et"  K olektura; M arszałkowska J  -  L. Ur!,»n.,ul<* sk lep  i  ra»t o i*m .i
1 w szystk ie  oddziały Sp W ydaw n W iedza" w P olsce; P o lsk a  A gencja  P rasow a -  Biuro O głoszeń i Reklam . W arszaw * ul Pio-
raeklego 11 *>raz w szy stk ie  oddziały P A P  w Polsce; Biuro O głoszeń  „C zyteln ik"  -  C entralo, ul D aszyń sk iego  16 i oddziały
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Z sa ii koncertowej

Koncerty muzyki jugosłowiańskiej
TV ramach Radiowego Festiwalu Mu świetnie nastrój fatalizmu I grozy, tra-

syki Słowiańskiej po koncertach mu- gizmn l bohaterstwa, narastającej dy-
zyki radzieckiej, usłyszeliśmy koncer- namikj /  tempa wydarzeń wojennych
ty muzyki jugosłowiańskiej. Publict- (1914 r.j.
ność w arszaw ska serdecznie przyjmą-\ 0rkiestrn FiIharmonii Warszawskiej 
wała Jugosłow ian  na koncertach w miała swój bardzo' dobry wieczór. 

Utwory były przygotowane sumiennie 
i precyzyjnie. Koncertem kierował Mi­
lian Horwat, muzykalny, wnikliwy i 
sprężysty kapelmistrz.

TV koncercie wzięła udział dobra 
śpiewaczka A. Meze i wykonała ona 
arie z oper Gotovaca.

Jugosł. Chór Radiowy z Belgradu pod 
kier. Swetolica Pascana wykazał się 

i dojrzałością arty- 
jest zdyscyplinowany, 

bardzo plastycznie dzieło zinstrtimen- \ ma ładne głosy (szczególnie soprany 
towcd. Potrafił efektownie wyzyskać i basy). Kapelmistrz po trafił'z zespo- 
przedc wszystkim instrumenty dęte bla la wydobyć maksimum wartości arty- 
izane i perkusyjna. Stworzył on styczno-wokalnych.

f a s !  czeski -- Filharmonia

dn’-ach 15 i 16 bm.
Na pierwszym z nich zapoznaliśmy 

się z bardzo ccnrją twórczością sym­
foniczną, zaś na drugim z wartościo­
wymi kompozycjami wokalnymi brat­
niego narodu. Ze wszystkich dziel naj­
potężniejszym była bardzo rozbudowa­
na symfonia Stjepani Sulcka pt. „Eroi- 
ca“. Dzieło io dusznie zostało nazwa­
ne bohaterskim. Część jego marszowa 
wyw’-era potężne i nie tek łatwo prze- muzykalnością 
mijające wrażenie. Autor wybitnie i styczną. Chór

O bolączkach, troskach

robotników z
i radości ich

Olkusza
Olkusz, w  listopadzie, to, ładna fabryka, dobrze pracuje, 

dużo ciekawych rzeczy naopowiada­
my. Tylko, źe jeszcze wcześnie, to 
chyba pójdziemy do mnie do biura i 
tak pogadamy, a jak się robota na 
dobre zacznie to obejrzymy wszyst­
ko po kolei.

TV piątek, 14 bm., odbyły się dwa 
koncerty, a to Nonet czeski i koncert 
Filharmonii V/arszawskiej.

Na pierwszy z nich złożyły się dzie­
ła kompozytorów czeskich: A. Ra­
by ego i B. Jiraka oraz polskiego TV. 
Rudzińskiego. Zespół przygotował się 
do audycji bardzo starannie. Najbar­
dziej podobały mi się Wariacje TV. Ru 
dzińskiego oraz Scherzo Jiraka. TV 
Wariacjach podnieść należy dobrą pra­
cę kompozytorską oraz wyraz drama­
tyczny, zaś w Scherzu Jiraka również 
umiejętność tworzenia, ponadto zaś na 
strój groteskowy utworu.

Na koncercie Filharmonii Warszaw­
skiej wystąpiła genialna pianistka fran 
cuska M. de BruchelleHe, o której na­
piszę po recitalu fortepianowym oraz 
orkiestra Filharmonii Warszawskiej. 
Beethovena: symfonia VIII  i Karłowi-

7  ZAWIERCIA do Olkusza jest tyl 
ko 30 km i tylko... jeden bezpo­

średni pociąg o godz. 3,30 rano. W y­
siadłam więc w Olkuszu w komplet­
nej ciemności i doczekałam się w 
maleńkiej a zimnej poczekalni porań, 
nych syren fabrycznych. Pierwszy 
mróz ściął ziemię, szłam szybko ku 
widniejącym ór oddali zabudowaniom 
fabryki naczyń kuchennych.

Główną drogą, wiodącą od miaste­
czka położonego o 2 km, mniejszymi 

ścieżkami z po. 
bliskich osiedli 
biegły szybko 
skulone postacie 
robotników, przy 
wejściu na warto 
wnię widniały już 
spore -gromadki 
zatrzymujące się 
na krótką chwi­
lę — ktoś spot­
kał znajomego, 

Tow. Jan Krzemień ktoś chce ZOSta. 
wić paczkę, ktoś m a interes do biura.

W pokoiku wartowników jest cie­
czą: JEplzod na maskaradzie wykona- i plo i gwarno, nocna zmiana idzie do 
ne były nie po raz pierwszy. Koncert domu, następna obejmuje dyżur. Już 
b-moll Czajkowskiego miał znakomitą i przy wejściu spotykam przewodniczą. 
interpretatorkę. Akompaniament orkie- ■ cego Rady Zakładowej tow. Jana 
stry natomiast nasuwał szereg poważ- j Krzemienia, którego olbrzymie wąsy 
niejszych zastrzeżeń. unoszą się w serdecznym uśmiechu

j na dźwięk słowa „Robotnik".
M. J. PIOTROW SKI — O, z „Robotnika" to u nas Je- 

I szcze nikogo nie było. A warto, war-

Zaprzysiężenie olimpijczyków w Olsztynie
Kto otrzymał kółka olimpijskie

W niedzielę, w czasie, gdy trzej olim 
piłjozycy —- Kielas, Dzwonko wek i i 
Boniecki składali przyrzeczenie przed- 
olimpijskie w WarezawU przed bie­
giem „Robotnika", w Olsztynie w sali 
teatru im. Jaracza odbyła się uroczy­
stość zaprzysiężenia wszystkich uczest 
tuków obozu przedolimpijskiego, któ­
rzy pozostaną w Olsztynie, aż do wy­
jazdu na olimpiadę.

Na scenie udekorowanej barwami na­
rodowymi, postacią dyskobola i 5 kół­
kami olimpijskimi, ustawili się w pół­
kole zawodnicy. Po odegraniu hymnu 
olimpijskiego ł wciągnięciu proporca 
na maszt, powitał zawodników prezy-

W kilku zdaniach
„Pomorzanin" na czele tabeli. Po­

m orski. A -klasow . drużyny piłkar­
sk i.  kończą rozgrywki Jesienina. Na 
czoło tabeli wysunęła się silna dru­
żyna KKS Pomorzanin z Torunia, 
która ostatnio ppkonała KKS Wisłę w 
Grudziądzu 2:1 (2:0). Pomorzanin ma 
sa sobą 6 gier i 10 punktów.

Czesi wygrali trójmecz hokejowy. 
Trójmecz hokeja lodowego Czecho­
słowacja — Szwecja — Szwajcaria 
rozegrany w Pradze przyniósł zwycię. 
•two Czechosłowacji.

Zawalenie się trybun podczas me­
czu. Podczas meczu piłkarskiego 
między Real Madrid a F. C. Sevilla 
w Madrycie zawaliły się trybuny. 
Dwóch widzów zginęło na miejscu, 
43-ch odniosło rany.

dent miasta, Bałucki, życząc im uzy­
skania w czasie obozu jak najlepszych 
wyników. Następnie przemawiali: pre­
zes PZLA — dyr. Czesław Foryś, 
przedstawiciel PKOl. — dyr. Askanas 
i w imieniu PUWF — olimpijka Kwa­
śniewska. Z kolei mjr Gedgowd od­
czytał tekst ślubowania, powtórzony 
przez wszystkich zawodników. -Odegra­
no hymn państwowy, a następnie za­
wodnicy otrzymali 3 kółka olimpij­

skie, na imaik uzyskania minimum obo­
wiązujących wyników.

Kółka olimpijskie otrzymali: Mi'!am, 
Moderówna, Weiss-Marcinkiewicz, Sta­
chowicz, Nowakowa, Cieślewicz, Do­
brzańska, Kiszka, Jaraćzewski, Adam­
czyk, Łomowski, Grzanka, Rutkowski, 
Mororiozyk, Kuźmicki, Bulił, Lipski.

Po części oficjalnej artyści teatru 
im. Jaracza wykonali program arty­
styczny o tematyce sportowej.

Czy kluby sportowe są
przedsiębiorstwami zarobkowymi

W swoim czasie podano w prasie 
wiadomość, iż Zarząd Miejski w Kra­
kowie zażądał od KS „Gracovia“ wy­
kupienia świadectwa handlowego, ja­
ko od przedsiębiorstwa zarobkowego. 
Okazuje się, źe bynajmniej Kraków 
nie był oryginalnym w swoim pomy­
śle, bo również i Urząd Rewizyjny w 
Katowicach zwrócił się pisemnie do 
Śląskiego Okręgowego Związku Piłki 
Nożnej z poleceniem, by podległy 
Ś10ZPN kluby i stowarzyszenia, wnio­
sły podania o uzyskanie zezwolenia 
na prowadzenie przedsiębiorstwa han­
dlowego.

Pismo Urzędu Rewizyjnego, podpi­
sane przez naczelnika urzędu, powołu­
je się na „autorytatywne" wyjaśnie­
nia, według których urządzanie imprez 
sportowych przez kluby i stowarzysze­
nia sportowe, należy uważać jako za­
wodowe wykonywanie czynności han­
dlowych, wymagające uprzedniego ze­
zwolenia.

Wobec tego, że wezwania pod adre­
sem klubów sportowych przestają być 
sporadyczne, nie pozostaje nic innego, 
jak uzyskanie przez PUWF autory­
tatywnego wyjaśnienia ze strony Mini­
sterstwa Skarbu.

zacji wiele z nich można by usunąć 
1 ułatwić życie j pracę robotnikowi...

Najstarszy
pracoutnik fabryki •
r p  OW. Krzemień tłumaczy, jak mo- 

że. Uspokaja, wyjaśnia, przeko­
nywa. Wchodzi ostatni już nie inte­

resant a gość.
To najstarszy 

pracownik tej fa­
bryki i jednocz*, 
śnie najstarszy 
w Kole towarzysz 
z PPS — Kula 
Franciszek. Ma 
on lat 68, od 1902 
roku -jest czyn­
nym członkiem 
Partii, od 1911

T»W . F r s a e i s t e k  K o ! .  roku — robotni­
kiem w tej fabryce. Jednego ma sy* 
na 1 ten też Jest naszym towarzy­
szem 1 tu pracuje od najmłodszych 
lat.

Tow. Kula jest zawsze uśmiechnię­
ty 1 pogodny. Nawet, gdy opowiada, 
że powinien Już iść na emeryturę, 
bo stary  i pracować ciężko, aie że 
emerytura wynosi 2 tys. złotych mie­
sięcznie i że pisał do Min. Opieki 
Społecznej z prośbą o zapomogę i że 
już trzy miesiące żadnej odpowie­
dzi...

Pytam, czy pamięta jak wstępo­
wał do PPS?

— A to było w Dąbrowie. Zawsze 
minie ciągnęło do Walki, wiecie — o 
lepsze dla człowieka pracy i tak żem 
zaczął.

Tow. Kula opowiada dalej o swo­
jej pracy, o zebraniach, wiecach, 
strajkach, o walkach w bojówkach. — 
Najlepiej to lubiłem, Jakieśmy szpi­
clów likwidowali. Trudne to było za­
danie i odpowiedzialne, ale jak się
udało co to za radość... zamyśla 6ię
staruszek.

Czy ci młodzi miedzą...
T A to czasem myślę, czy aby cl 
J  młodzi towarzysze, co teraz do 
naszej Partii przychodzą, wiedzą do­
brze, czego my, starzy od nich cze-

. , kamy i co do nich: należy. Bo ja sięp  RZYDZIAŁY mięsa są wydawane martwię żeby takich nie było, co to
raz na miesiąc i robotnik otrzymuje | idą do pf,s  bo t0 terM ,a silna

kilka kg (jeśli ma większą rodzinę), na górzg stQ. Cjy ^  wiedza że
I pierwsza rzecz, to nie to, co im się 
i należy od Partii a co Partii należy 
i się od nich. My im wywalczyliśmy

Kłopoty, kłopoty, kłopoty
\ \T  BIURZE Rady Zakładowej cze­

ka pełno interesantów. Jest Je 
szcze ciemno, pali się tu elektrycz­
na lampka.

— To sobie usiądźcie -1 odpocznij­
cie, a przy okazji posłuchajcie, to 
bez mego gadania zobaczycie, Jakie 
troski i kłopoty ma nasz robotnik.

Kłopotów jest rzeczywiście mnó 
stwo. Pierwsze mrozy nasunęły myśl 
o zbliżającej się zimie, a z nią o tylu, 
tylu potrzebach niezaspokojonych. Co 
gorsza wiele z tych braków istnieje 
ni* tylko dlatego, że ogólne warunki 
je stwarzają. Tego rodzaju niedocią­
gnięcia robotnik rozumie i potrafi 
się z nimi pogodzić. Dużo gorzej 
jest, jeśli powodem braków,s»ą wady 
organizacyjne lub... niedbalstwo.

I tak: butów nie ma. O buty trud­
no, są' drogie. Czasem przychodzą 
przydziały, niewielkie ale przycho­
dzą. Cztery miesiące temu nadszedł 
ze Zjednoczenia przydział 200 par bu­
tów, ale... bez rachunku. Buty te le­
żą do dziś, wydać ich nie można, bo 
nie wiadomo po jakiej cenie.

Do stołówki trzeba koniecznie ku­
pić ziemniaki. Fabryce zezwolono za­
kupić je po cenie 625 zł za metr. 
Cena rynkowa wynosi 1 000 zł. Staro­
stwo wydało zaświadczenie, że taka 
jest cena istotnie. Niestety zaświad­
czenie niewiele pomogło, ani Rejono­
wy Urząd Aprowizacyjny, ani Zwią­
zek Zawodowy nie może wydać zezwo 
lenia na zakup ziemniaków po cenie 
rynkowej, ani też nie jest w stanie 
dostarczyć towaru po cenie wyzna­
czonej. I ziemniaków w stołówce nie 
ma.

oni wiedzą, że 
ale inna — wal-

wiek hartuje, czy 
dziś jest też walka, 
ka w pracy?

Tow. Kula mówi wolno, z trudem do 
biera słów, wraca do poprzednich 
zdań. Z tych słów bije gorąca tros­
ka, wielka miłość i przywiązanie do 
swoich ideałów.

Słucham uważ: ie, starając się za­
pamiętać każde z -,'anie i nagle wiem, 
że to więcej, niż niejeden referat...

— Bo widzicie, a wierzę, że PPS 
to nasza -przyszłość że socjalizm to 
nasza droga i taki dumny jestem, 
żem z tych, co dożyli zwycięstwa. I 
z radością widzę miodych, nowych. 
Tylko, żeby dóbr wiedzieli, dobrzs 
rozumieli. My się rjalirm u uczyli
na własnej krzywd n a  własnej bis 
dzie i łzach. Nar • żych młodych 
trudniejsza. Dokład, - anra! być, do­
kładna...

Czekamy na u łatw ien ia

od razu. W lecie mięso się psuje, nie 1
można go „odłożyć".

Tylko połowa*1 vir^Ta jest wydawa­
na a za resztę robotnicy dostają go­
tówkę, po 540 zł. za tonę (na rynku 
6 tys.)...

Nie wszystkie te mankamenty są 
„siłą w yższą’. Przy lepszej organi-

trudniejszy kawał drogi, żeby oni 
tej cjrogi nie wykrzywili, nie zmar­
nowali... Ja  jestem stary już i słaby, 
czy ci, co po mnie przyjdą, debrze 
zastąpią? W walce najlepiej się czło-

Nie dali rady

T
*emcy

OW. Krzemień w ł właśnie * 
fabryki, gdzie do i'. \ l  swojego 

działu pracy (jest ma: m  w hall
warsztatowej) i wesoło , rwał naszą 
rozmowę.

— No, a teraz trochę o "ob-yes, 
to też ważne. Zanim obei rżymy jak 
Się u nas pracuje, opowie. > rośmy 
ją uruchomili.

— Jak Niemcy Już odchodzi: to 
załadowali na kolejowe wagony szy 
stkie, co najlepsze części maszyn, 
pasy, co gorsze maszyny porozbiera* 
li i najważniejsze a konieczne do u- 
ruchomtenia części też chcieli wy­
wieźć. Weszli my w porozumienie * 
naszymi kolejarzami i transport nie 
wyszedł. Opóźniał się tak z dnia na 
dzień z .nieprzewidzianych powo. 
dów". Aż nareszcie Niemcy nie my­
śleli już o maszynach a o sobie. Za­
nim jeszcze weszła Czerwona Armia 
wtoczyli my wagony na bocznicę do 
fabryki. Za kilka tygodni fabryka 
mogła ruszyć. W tedy zebrali się ro­
botnicy i wybrali zarząd swój, włas­
ny, taki, któremu wszyscy ufali, że 
będzie dbać o fabrykę 1 potrafi to 
robić. Na dyrektora wybraliśmy tow. 
Chomę. Żle my nie wybrali, bo pra­
wie wszyscy do dziś zostali, pracu­
ją na swoich stanowiskach, a z tow. 
Chomy to Zjednoczenie najbardziej 
zadowolone.

— .Tak zaś pracują ł jak sobie " I-  
sza fabryka poczyna to zaraz zoba­
czycie Przejdziemy się i do dyrektora 
i po wszystkich halach, to będziecie 
wiedzieli, czyśmy co warci, czy nie... 
śmieje się wesoło.

IRENA HUKOWSKA t

mydZo; Eksplozja n i e m ie c k ic h  V-1 w  Angl i i
i

MIARĄ OSIĄGNIĘĆ ODBUDOWY JEST NIE TYLKO  
ILOSC URUCHOMIONYCH F A B R Y K ,  LECZ TAKŻE ILOSC 
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BRUNO FRANK
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Królowa? Jaka królowa? Czy czas nie posunął się naprzód? 
Czy wczoraj dopiero ułożył swoje epitafium?

— Jaka królowa? — zapytał głośno.
— Jaka? — Niski, tęgi człowiek, przepasany niebieską szar­

fą, zerknął nań z ukosa bystrymi oczkami. —- Austriaczka oczy­
wiście, jego czwarta żona, z którą był zamężny lat dziesięć. Nie 
wiedzieliście o tym?

Cervantes nie odpowiedział. .— Czy don Juan d‘Austria 
jest przy królu — zapytał po chwili.

— Don Juan — a o co wam idzie?
— Był mi swego czasu przychylny.
— Don Juan nie żyje.
Niby pchnięcie mieczem ugodziła go

czego? Chyba nie dlatego, że ze śmiercią 
nikła nadzieja? Albo, że obaj byli w tym samym wieku, i burz­
liwe życie tamtego dobiegło już kresu. Cóż go obchodził zresz­
tą ten butny, wspaniały pan — ostatnie, puste wcielenie hisz­
pańskiego rycerstwa...

Kapitan udzielił mu dokładnych wiadomości. Był poinfor­
mowany.

■Żal naprawdę! Tak wielkie, różnorakie zamysły i tak ża­
łosny koniec! Afryka, Grecja, Genua, nic nie wydawało mu się 
niedosiężne, sięgał wysoko: po koronę Francji, po koronę An­
glii. W końcu posłano go do Niderlandów. W nieokreślonej dali 
przebłyskiwala i tam korona. Zachwiał się. Musiał się zachwiać. 
Może — ale to było ledwie napomknienie w ustach kapitana — 
po to go posłano. W trzydziestym trzecim roku życia był złama­

ła wiadomość. Dla- 
don Juana pryskała

nym starcem. Jego jedyną prośbą było, aby go pochowano, obok 
szczątków ojca, wielkiego cesarza. To miała być zapłata za jego 
całą służbę.

— Czy spełniono t£ prośbę?
— Spełniono.
— I zmarł w Hiszpanii?
— We Flandrii, don Miguelu. W prostej chacie, w szczerym 

polu, pośród swych żołnierzy.
— To dobrze.
— Tak... — mówił Anton Frances rozciągłe, — to dobrze. 

Skóra jego była czarna po śmierci, jakby osmalona pożogą. 
A gdy otwarto mu pierś, znaleziono wyschnięte serce.

— Lecz obecnie spoczywa w Eskurialu?
— Musiano poćwiartować ciało na cztery części, by zawieźć 

je z powrotem do Hiszpanii. Tak bardzo był znienawidzony. 
Tak, teraz spoczywa w Eskurialu.

Zmierzchało. Nędzne światełka Denii wykwitły cbłkiem 
blisko. I Cervantes miał wrażenie, jak gdyby po dwunastu la­
tach wstępował tylnymi drzwiami na ojczystą ziemię.

K S I Ę G A  D R U G A
PIERWSZY WIECZÓR

Nędza tego mieszkania ściskała mu serce. Spodziewał się 
wprawdzie, że zastanie rodziców w skromnych warunkach, nie 
oczekiwał jednak aż tak ponurych nor, których nisko położo­
ne okienka bez szyb wychodziły na zachwaszczony ugór poza 
Calłe de Atocha.

Na cześć powrotu Miguela wyprawiono uroczystą wiecze­
rzę; wiedział, jakie to oznacza niezwykłe wyróżnienie. Gęsty 
bigos mięsno-jarzynowy, który jedli kościanymi łyżkami, wo­
niał mocno kapustą i czosnkiem. Podano nawet wino. Kielichy 
nie pasowały do siebie. Ta drobna okoliczność sprawiała — 
rzecz dziwna — Miguelowi szczególną udrękę.

Bolało go także, gdy widział, jak łapczywie rzucił się ojciec 
na talerz, zapominając niemal nad odświętnym daniem o je­
go przyczynie. Ojciec posiwiał zupełnie, był teraz niskim, ko­

Eksperymentalne zakłady Westcott  w Anglii były terenem 
eksplozji doświadczalnych V-1. Wypadek spowodował śmierć 
jednego z niemieckich uczonych, tam pracujących. (Foto SAP)

ścistym starcem o niedbałych ruchach, i prawie całkiem głu­
chy. Miguel przeraził się, widząc, że musi krzyczeć, aby go 
ojciec rozumiał. Potem przyszło mu na myśl, że to nie jest 
właściwa metoda; zniżył zatem głos i poruszał wargi z ku r­
czową wyrazistością, lecz skutek był jeszcze gorszy. Niebawem 
onieśmielony zamilkł zupełnie. Matka, która również skurczy­
ła się i zapadła przez te lata i czyniła wrażenie staruszki, choć 
przekroczyła zaledwie pięćdziesiątkę, kiwała raz po raz głową 
i łzy szkliły się w jej wielkich, cudownych, mrocznych jak 
noc oczach, lśniących w migotliwym poblasku dwóch świec.

Cieszył się, że ( zobaczy brata Rodryga. Rodryga jednak nie 
było. Wcielony z powrotem do dawnego pułku przebywał 
z królem w Portugalii, czy też „na wyspach" — nie wiedzia­
no dokładnie na jakich. Na pytanie o Rodryga dostawał wy­
mijające, krótkie odpowiedzi, jak gdyby brat nie rozstał się w 
zgodzie z rodziną. Matka poczęła mówić o Luizie... Miguel 
zląkł się. Zapomniał prawie o istnieniu tej siostry, zaiknionej 
na zawsze w klasztornych m urach. Z wysiłkiem przypomniał 
sobie jej zakonne imię: sor Luisa de Belen. Z ciekawością 
jął rozpytywać, by sprawić matce przyjemność. -Matka wy­
prostowała się dumnie, zdawała się młodnieć i rosnąć, opo­
wiadając o tej córce.

Klasztor Luizy, zwany La Imagen, należał do klasztorów o 
najsurowszej regule. Zakormce, Karmelitanki Be;o, żyły wedle 
wskazań wielkiej Teresy z Awilli. Ich habit był z parwanej 
wełny, za pesłanie służyło im wyrko ze słomy, jedynym po­
żywieniem był chleb i solona ryba, a dzień wypełniała modli­
twa i praca. Żaden podarunek, żadna przysługa nie były do­
zwolone, siostrom nie wolno było podawać sobie nawet rąk. 
Pod tą regułą żyła Luiza już wiele lat. Była szcręgólnie bogo­
bojną mniszką, wysoce cenioną z powodu swego charakteru i 
cnót. Kiedy zeszłego roku sędziwa Teresa odbyła podróż do 
Toledo, zboczyła umyślnie z drogi, aby widzieć w Alkali po­
bożną siostrę Luizę. I mimo młodego wieku wybrano1 ją  te­
go roku na subksienię klasztoru.
(45) (d.c.n.)


